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POROZUMIENIE KOŚCIOŁA I REŻIMU

KALENDARZYK
Dzisiaj poniedziałek, 24 

września — Gerarda i Teo­
dora.

Jutro wtorek, 25 wrze­
śnia — Władysława i Kleo­
fasa.

Pojutrze środa, 26 wrze­
śnia — Cypriana i Justyna.

POGODA
Dzisiaj będzie słonecznie, parno, 
z najwyższą temperaturą do 85 F 
(29.2 C).

Jutro możliwość przelotnych 
deszczy i burz, temperatura do 
88 F (31.1 C).

Wschód słońca o godz. 6:40 ra­
no, zachód o godz. 6:45 wieczo­
rem.

Spotkania Reagana z Gromyką

Mondale
Narzeka

Izrael (UPI) — Rząd amerykański 
przyjął ofertę Izraela i wziął w 
opiekę 4 rannych Amerykanów, któ­
rzy zostali ranni podczas wybuchu 
bomby w ambasadzie w Bejrucie. Za­
brano ich do szpitala w Hashomer 5 
mil na wschód od Tel Avivu. Waszyn­
gton zaakceptował propozycję Izrae­
la, w odróżnieniu od decyzji — jaką 
podjął w październiku w 1983 roku, 
gdy odrzucił ofertę Izraela przyjęcia 
rannych strzelców morskich po zbom­
bardowaniu ich kwatery w Bejrucie.

Rzecznik z Hashomeru stwierdził, 
że doktorzy spodziewają się szybkiego 
powrotu rannych do zdrowia.

Washington (CT) — W ubiegły pią­
tek, połączona Komisja Senatu i Iz­
by Reprezentantów Kongresu Stanów 
Zjednoczonych rozstrzygnęła dwie 
bardzo zasadnicze sprawy dotyczące 
ustawy imigracyjnej, mającej zapew­
nić wielu nielegalnie przebywającym 
na terenie U.S. imigrantom legalny 
pobyt.

Uzgodniono ostatnio sprawy zwią­
zane z kosztami, jakie pociągnie 
za sobą wprowadzenie w życie tej 
ustawy, oraz zatwierdzono przepisy 
dotyczące pracowników sezonowych,, 
przebywających do U.S. z innych kra­
jów, aby pomóc w zbiorach. Chodzi 
tu szczególnie o pracowników przy­
bywających do Kalifornii z Meksyku.

Nieco wcześniej uzgodniono wszy­
stkie przepisy dotyczące ewentual­
nych kar dla pracodawców, którzy 
pomimo zakazu, nadal będą zatrud­
niać nielegalnych imigrantów. Uzgo­
dniono też warunki, na jakich niele­
galnym imigrantom przyznawane bę­
dzie prawo stałego pobytu. Dla przy­
pomnienia podamy, że w myśl za­
wartego przez członków Komisji po­
rozumienia, osoby, które mieszkały 
w U.S. bez przerwy przed styczniem 
1977 r. otrzymają status stałych mie­
szkańców. Ci wszyscy, którzy miesz­
kali w Stanach Zjednoczonych po 
1 stycznia 1977 r., ale przed 1 stycz­
nia 1981 r. otrzymają prawo tymcza­
sowego pobyty z możliwością później­
szego starania się o stały pobyt pod 
warunkiem, że zaczekają na to dwa 
lata i wykażą się znajomością języ­
ka angielskiego.

Pracodawcy, którzy stale zatrud­
niają nielegalnych imigrantów bez 
względu na to ilu, będą karani 
grzywnami, albo karami więzienia, 
dochodzącymi do przynajmniej sze­
ściu miesięcy za każde wykroczenie.

Uzgodniono również koszty związa-, 
ne z wprowadzeniem tej ustawy w 
życie. Władze federalne zobowiązane 
będą zwracać poszczególnym stanom 
koszty opieki społecznej roztaczanej 
nad imigrantami pod warunkiem, że 
suma ta nie przekroczy miliarda do­
larów rocznie. Dodatkowo co roku su­
ma ta może być odpowiednio zmniej­
szana, w zależności od potrzeb.

Spodziewanym jest, że już dzisiaj 
cały projekt nowej ustawy imigra­
cyjnej, znany jako ustawa “Simpson- 
Mazzoli” przekazany będzie na fo­
rum Kongresu. Jak stwierdził sen. 
Simpson, dzisiaj otrzyma wiadomość 
od administracji, czy prezydent po­
prze tę ustawę i dopiero wtedy prze­
dłoży się ją pod głosowanie.

Trudno przewidzieć, jak stwierdził

KEY WEST, FLORYDA. — Zabytkowa latarnia morska w któ­
rej obecnie znajduje się muzeum Marynarki Wojennej U.S.

Deportacja b. Nazisty
Miami (CT) — Departament Spra­

wiedliwości zarządził deportację ma- 
yora miasteczka Mayorhofen w Al­
pach austriackich Franza Hausberge- 
ra, który przybył do Miami Beach, 
by przeprowadzić propagandą tuty- 
styki do Austrii. W Miami Beach 
większość mieszkańców stanowią 
Żydzi.

W piątek mayor Miami Beach, 
Malcolm Fromberg wręczył Haus- 
bergerowi symboliczne klucze do 
miasta ze złotym medalem. From­
berg zdziwił się mocno, gdy później 
dowiedział się, że Hausberger był 
członkiem I Brygady Piechoty SS. 
Hausberger przyznał się do tego, ale 
zapewnił, że sąd austriacki “oczyścił” 
go, nie znajdując w jego przeszłości 
przestępstw wojennych.

Królowa Elżbieta 
z Wizytą w Kanadzie

Londyn. (UPI) — Królowa Elżbieta
11 wyrusza dziś w podróż do Kanady.

Celem wizyty jest odwiedzenie no­
wego premiera Kanady. Królowa pla­
nuje również wizytę w Stanach Zjedn.

Elżbieta II wylecić ma z Londynu, 
samolotem lotnictwa kanadyjskiego 
(Boeing 707). Królowa przyleci dziś 
rano na lotnisko Moncton w New 
Brunswick.

Wizyta jej na terenie trzech pro­
wincji kanadyjskich — New Bruns­
wick, Ontario i Manitoba — potrwa
12 dni. Królowa odwiedzi 75 miast.

Pierwotnie wizyta planowana była 
na lipiec. Została jednakże przesu­
nięta przez b. premiera Johna Turnera 
ze względu na wyznaczone na wrze­
sień wybory, w wyniku których musial 
ustąpić.

Na lotnisku oczekiwać będzie na 
Elżbietę II nowy premier Brian Mul­
roney. W ciągu 33 lat swego panowa­
nia, królowa Elżbieta II odwiedziła 
Kanadę 13 razy. W New Brunswick 
spędzie królowa 2 i pół dnia. W środę 
para królewska odleci do Ottawy.

Ranni Amerykanie 
Na Leczeniu 
w Tel Avivie

Jan Paweł II
Błogosławi Amerykę
Lecąc nad skrawkiem ziemi 

amerykańskiej Papież Jan Paweł 
II nadał depeszę do prezydenta 
Reagana. Oto jej treść:

“Przelatując nad Stanami Zjed­
noczonymi podczas swojej paster­
skiej wizyty w Kanadzie przesy­
łam Panu, a przez Pana całemu 
narodowi amerykańskiemu ser­
deczne pozdrowienia. Niech was 
Bóg błogosławi”.

JAN PAWEŁ H

Na Krzykaczy
Washington, DC. (UPI) - Walter 

Mondale wystąpił z narzekaniami na 
republikańskich “krzykaczy”, którzy 
mu przeszkadzają w czasie zebrań 
kampanijnych.

Mondale wystąpił publicznie do prez. 
Reagana, aby wydał dyrektywy, za­
kazujące organizacjom kampanijnym 
GOP stosowania taktyki utrudniania 
demokratycznych manifestacji.

Kierownicy kampanii Reagaon- 
Bush zareagowali bardzo zdecydowa­
nia na wystąpienie Mondale, odpowia­
dając ze złością, że nie jest stoso­
wana taktyka zakłócania demokraty­
cznych zebrań.

Mondale przyznał, że obecnie znaj­
duje się w nastrojach opinii publicznej 
za prez. Reaganem, ale jednocześnie 
wyraził przekonanie, że nastąpi w 
tym zakresie “dramatyczny wzrost” 
na rzecz demokratycznych kandy­
datów.

Znamienne, że w wystąpieniu wobec 
przedstawicieli prasy Mondale wyraź­
nie powiedział, że “nie wie” czy takty­
ka zakłócania zebrań demokratów 
przez krzykaczy jest stosowana we­
dług dyrektyw kampanii GOP.

Natomiast kongr. Tony Coehlo (D) 
z Kalifornii, który stoi na czele Komi­
tetu Kongresowej Kampanii Demo­
kratów powiedział, że jest “absolutnie 
przekonany” co do stosowania przez 
GOP taktyki zakłócania zebrań.

Pomoc USA Dla Izraela
(WSJ) — Izraelskie źródła rządo­

we poinformowały, że kraj ten zwró­
ci się prawdopodobnie do Stanów 
Zjednoczonych z prośbą o nadzwyczaj­
ną pomoc, wysokości $700 min. Bę­
dzie to jeden z głównych tematów 
poruszonych przez premiera tego kra­
ju, Shimona Peresa, podczas jego po­
bytu w Washingtonie. Peres zostanie 
przyjęty przez prezydenta Reagana 
9 października.

Trwają 
Jesienne 

Manewry NATO 
Messinghausen, RFN (UPI) — W 

Republice Federalnej Niemiec, w 
rejonie miejscowości Messinghausen, 
trwają jesienne manewry NATO, 
opatrzone kryptonimem “Ryczący 
Lew”. W chwili obecnej jest już tam 
zgrupowanych 21,000 żołnierzy z Bel­
gii, Stanów Zjednoczonych oraz Nie­
miec Zachodnich. Obecne manewry 
są dla brytyjskich sił zbrojnych naj­
większymi od zakończenia II Wojny 
Światowej.

Uczestnicy ćwiczeń zostali uprze­
dzeni o możliwości utrudniania ich 
akcji przez irlandzkich terrorystów, 
jak również przedstawicieli zachod- 
nioniemieckiej Partii Zielonych, któ­
rzy zapowiedzieli organizowanie de­
monstracji. Jak dotąd manewry prze­
biegają jednak zgodnie z planem i 
ani terroryści ani członkowie orga­
nizacji antywojennych nie dali w 
okolicy sygnału swojej obecności.

Żołnierze 35 batalionu belgijskiej 
artylerii stwierdzili, że zostali w nad­
spodziewanie miły sposób przyjęci 
przez okoliczną ludność. Mieszkańcy 
okolic oświadczyli w rozmowach z 
dziennikarzami, że rozumieją ko­
nieczność organizowania ćwiczeń, 
skoro więc nie mają wyboru, zniosą 
jakoś kilkutygodniowe hałasy.

Najwięcej sprzeciwów mieli rolni­
cy, którzy protestowali przeciwko ni­
szczeniu ich plonów. Kiedy jednak 
otrzymali ze strony dowództwa NA­
TO zapewnienie, że wszelkie straty 
zostaną wyrównane natychmiast, go­
tówką i bez straty dla obywateli, 
ich niepokój został uciszony.

Premier Kanady 
Zaproszony Do USA 
Toronto (NYT) — Prez. Reagan za­

prosił premiera Kanady Briana Mul­
roney do złożenia wizyty w USA w 
przyszły wtorek w celu omówienia 
spraw interesujących obie strony w 
obliczu wielkiego zwycięstwa Progre­
sywnej Konserwatywnej Partii kana­
dyjskiej w czasie wyborów na począt­
ku tego miesiąca.

Wybuch Wulkanu 
Wywołał Popłoch 

Legaspi, Filipiny (UPI) — Czynny 
od kilkunastu dni wulkan Mayon 
zaczął znowu wyrzucać popiół i parę 
na wysokość kilku mil, a “rzeka” 
lawy i kamieni pędzi w dół zboczy 
wulkanu, zagrażając miejscowościom 
odległym o kilkadziesiąt mil od krate­
ru. Około 40,000 ludzi uciekło w popło­
chu ze swoich domów.

Lawa i kamienie utworzyły “rzekę”, 
która dotarła do Pacyfiku, zalewając 
po drodze wioski na wysokość 2-3 stóp. 
Wulkan znajduje się 200 mil na po­
łudniowy wschód od Manili.

Zwiększa Się 
Liczba Więźniów 

Washington (UPI) — Dept. Spra­
wiedliwości podał do wiadomości, że 
sędziowie wysyłają do więzień co roku 
o tysiące więcej więźniów. Ilość wysy­
łanych do więzień więźniów zwiększa 
się co roku o 12.5 procent.

Przeprowadzony sondaż wykazał, 
że na terenie 33 stanów — na każdych 
10,000 mieszkańców — wysłano w r. 
1980 do więzień co najmniej 8 osób. W 
następnym roku, 1981, liczba ta zwię­
kszyła się do 9, tj. wzrosła o 12.5 proc.

Złoto Zwyżkuje 
Dolar Zniżkuje

Londyn. (UPI) — W przededniu 
rozpoczynającego się spotkania kra­
jów członkowskich Międzynarodowego 
Funduszu Monetarnego oraz w wyniku 
przeprowadzonej w ubiegłym tygodniu 
interwencji ze strony Niemiec Za­
chodnich, zanotowano dziś na gieł­
dach europejskich znaczną obniżkę 
wartości dolara.

W Zurichu wartość dolara spadła 
z 2.5300 franków szwajcarskich—do 
2.4735. We Frankfurcie-z 3.111 DM 
—na 3.030 marek niemieckich.

Złoto natomiast zwyżkuje. W Zuri­
chu cena złota wzrosła o $4 na uncji, z 
1343.50 na $347.50.

“Jihad” Grozi 
Nowym 
Atakiem

Bejrut (UPI) — Lewicowy dzien­
nik “As Safir” otrzymał telefon od 
mężczyzny, który podał się za przed­
stawiciela nielegalnej organizacji ter­
rorystycznej szyitów “Jihad”, odpo­
wiedzialnej za zbombardowanie bu­
dynku ambasady Stanów Zjednoczo­
nych, a rok temu kwatery strzelców 
morskich na lotnisku w Bejrucie.

Rozmówca potwierdził, że członko­
wie “Jihad” wjechali ciężarówką 
naładowaną dynamitem w budynek 
ambasady, zapowiadając, że jeszcze 
większa “operacja przeciw intere­
som amerykańskim” zostanie prze­
prowadzona w niedalekiej przyszło­
ści. Będzie to odwet za “męczenni­
ków” z Sohrnor, gdzie w ub. tygo­
dniu zginęło kilka osób z rąk chrze­
ścijańskiej milicji tworzonej przez 
Izrael w południowym Libanie.

Zachodni dyplomaci nie lekceważą 
telefonicznego anonimowego roz­
mówcy. Na 12 dni przed atakiem 
na ambasadę Stanów Zjednoczonych 
w Bejrucie, czlonke “Jihad” przeka­
zał ostrzeżenie, zapowiadając “ude­
rzenie w kluczową placówkę amery­
kańską”.

Rozmówca nie wyjaśnił, dlaczego 
Stany Zjednoczone mają “zapłacić” 
za masakrę ludności w Sohrnor. 
Szyici i inne sekty muzułmańskie 
zrzucają odpowiedzialność za masa­
krę na Izraelczyków. Masakry doko­
nali chrześcijanie na terenie okupo­
wanym przez Izrael.

W kilka godzin po zbombardowa­
niu ambasady, anonimowy przedsta­
wiciel “Jihad” zawiadomił redakcję 
bejruckiego dziennika, że “spełnili- 
liśmy dane sobie przyrzeczenie, że 
ani jeden Amerykanin nie pozostanie 
na ziemi libańskiej”.

Ostatnie ostrzeżenie zbiegło się z 
wizytą specjalnego przedstawiciela 
Stanów Zjednoczonych w Damaszku, 
stolicy Syrii. Rząd syryjski ma pod 
swoją “opieką" prawie cały Liban 
z wyjątkiem południowej części oku­
powanej przez wojska izraelskie. 
Amerykańskie okręty wojenne krążą 
w pobliżu brzegów Libanu.

Kompromisowy Projekt 
Ustawy /migracyjnej 

Przekazany Zostanie Na Forum Obu Izb
Do Zatwierdzenia

sen. Simpson, czy ustawa zostanie 
zatwierdzona. Przeszła wprawdzie w 
Izbie Reprezentantów poprzednio, ale 
obecnie, nie ma pewności, że uzyska 
dostaczne poparcie. Krążą też pogło­
ski, że w Senacie może spotkać się 
z tzw. obstrukcją parlamentarną 
“filibusterką”. Projektodawcy jak 
też wielu zainteresowanych chcieli- 
by, aby ustawa zatwierdzona została 
jeszcze przed odroczeniem obecnej 
sesji Kongresu, wyznaczonym na 4 
lub 5 października.

Wstępnymi 
Znakami 
Odprężenia 
Dziś Reagan Przemówi 
w Narodach
Zjednoczonych
New York (UPI) — Prezydent Rea­

gan, który w czasie krótkiego zetknię­
cia się z sowieckim ministrem spraw 
zagraniczych Gromyko w niedzielę 
miał sposobność ciepło powitać so­
wieckiego przedstawiciela, przygoto­
wał się do wysunięcia pod adresem 
Sowietów sugestii odnośnie “kon­
struktywnych rokowań”.

Prezydent wysunie te sugestie w 
czasie dzisiejszego przemówienia na 
plenum Ogólnego Zgromadzenia Na­
rodów Zjednoczonych, które zebrałc 
się na 39-gą sesję.

Reagan stosował często ostrą czy 
też surową retorykę wymierzoną w 
Sowiety, ale w ostatnim czasie zastą­
pił ją ujęciami jakby pojednawczymi. 
Obserwatorzy dyplomatyczni uważa­
ją, że Prezydent nadal ton swojemu 
wystąpieniu w NZ, gdy w przemówie­
niu do szefów delegacji uczestniczą­
cych w Ogólnym Zgromadzeniu ONZ 
podkreślił, że Stany Zjednoczone za­
mierzają wyrównywać różnice mię­
dzynarodowe pokojowo, jak też wez­
wał innych, aby przyjęli takie same 
zobowiązania.

“Dla przykładu — powiedział Rea­
gan — Stany Zjednoczone nie chcą 
niczego innego jak realistycznych, kon­
struktywnych i długoterminowych sto- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

....
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W Sprawie 
Fundacji 
Rolniczej 
Podlegającej Wyłącznie 
Kościołowi
Katolickiemu

Warszawa (CT) — W ubiegły pią­
tek, w rozmowach prowadzonych 
przez Kościół Katolicki i przedsta­
wicieli reżimu komunistycznego Pol­
ski, uzgodniono zasadnicze punkty 
powołania do życia specjalnego fundu­
szu z którego będzie się udzielać 
pomoc indywidualnym rolnikom. Jest 
to ugoda ogólna, na początku paź­
dziernika nastąpią dalsze spotkania 
w celu ustalenia wszystkich szcze­
gółów dotyczących rozprowadzania 
funduszu i administrowania nim.

Sławomir Siwek, rzecznik Kościoła 
powiedział, że specjaliści zarówno ze 
strony Kościoła jak też rządu zgodzili 
się na powołanie do życia takiego 
funduszu, opracowując odpowiednie 
prawo, pozwalające na to.

W myśl istniejących planów, w 
okresie następnych pięciu lat, kraje 
zachodnie wśród nich Stany Zjedno­
czone, zobowiązały się przekazać na 
ten fundusz sumę dochodzącą do 
$1.8 miliardów dolarów. Pieniądze te 
będą wykorzystane na udzielanie 
pomocy indywidualnym polskim rolni­
kom przy zakupie maszyn rolniczych, 
nawozów i chemikalii potrzebnych do 
gospodarstwa.

Jak podkreślono, w przeciwień­
stwie do większości innych państw 
europejskich znajdujących się pod 
dominacją sowiecką, w Polsce 75% 
ziem uprawnych jest właśnością indy­
widualnych rolników, odpowiedzial- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

George Bush 
Przybędzie 
Do Chicago

Wiceprez. George Bush przybędzie 
dziś wieczorem w towarzystwie mał­
żonki do Chicago, aby uczestniczyć 
w kilku spotkaniach kampanijnych 
na rzecz republikańskich kandyda­
tów.

Po przybyciu do Chicago Bush we­
źmie udział w spotkaniu z grupą 
starszych obywateli w Lombard, Dl.

We wtorek Bush wystąpi wobec 
studentów i gości Ida Crown Jewish 
Academy, gdzie będzie odpowiadał 
na zapytania studentów. Później od­
wiedzi on dzielnicę handlową w pół­
nocnej stronie miasta. Natomiast ju­
tro wieczorem Bush będzie uczestni­
czył w przyjęciu kampanijnym sen. 
Percy, mającym na celu zebranie fun­
duszów na kampanię republikańskie­
go senatora. Przyjęcie odbędzie się 
w hotelu Hyatt Regency, gdzie wice­
prezydent wygłosi krótkie przemó­
wienie.

W środę Bush będzie uczestniczył 
w dyskusji przygotowanej przez Na­
tional Narcotis Border Interdiction 
Systems, aby następnie odlecieć do 
Springfield, Ill., gdzie w południe 
odbędzie się wielka manifestacja 
przygotowana przez stanowy komitet 
kampanijny Reagan-Bush.

W Poszukiwaniu 
Wolności

Wiedeń (UPI) — 2 Czechów, ojciec z 
synem oraz 3 młodych Polaków ucie- 
klo z ojczyzny szukając azylu w Aus­
trii. Polacy ukryli się w samochodzie 
ciężarowym, który wiózł tkaniny. Zos­
tali oni zidentyfikowani jako Jacek B., 
Wiesław W. oraz Marek H. Wszyscy 
pochodzą z Bydgoszczy. Nikt nie wie 
w jaki sposób zdołali się ukryć w sa­
mochodzie. W niedzielę około 5 po po­
łudniu zaczęli uderzać w drzwi samo­
chodu, w celu wydostania się na wol­
ność.

Polacy są w wieku od 19 do 21 lat. 
Poprosili oni o azyl polityczny w Wie­
dniu.
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Kronika Harcerska
“Z Dzieckiem Swoim Rozmawiaj Po Polsku 

iPrzekaż Mu Polskie Tradycje”

Ruszyła Codzienna Praca
Zakończyła się Akcja Letnia — 

ciekawa, urozmaicona niecodzienny­
mi wydarzeniami i wrażeniami.

Rok swój rozpoczęliśmy Mszą św. 
Odbyło się zebranie poobozowe.

Hufcowi, drużynowi, drużynowe i 
wodzowie wykańczają swoje progra­
my, głowiąc się, by były ciekawe 
i wiązały się z naszym zbliżającym 
się 75-leciem. Muszą być naprawdę 
ciekawe, porywające młodzież, dają­
ce jej mocne przeżycia, pozwlające 
zrozumieć czym był i jest nasz 
Ruch — nasze Harcerstwo. Co ono 
dało i daje każdemu z nas, jak nas 
wszystkich łączy ze sobą.

Musimy ożywić naszą pracę, po­
większyć nasze szeregi.

W każdą sobotę w kilkunastu miej­
scach w Chicago i na przedmie­
ściach odbywają się regularne zbiór­
ki Gromad, Drużyn, Zastępów, a cza­
sem jeszcze wycieczki. Wkrótce od­
będzie się obrzędowe pasowanie zu­
chów na harcerzy, zasilając druży­
ny nowym młodym narybkiem. Obok 
zbiórek odbywają się Rady Hufców, 
Drużyn, próby “Wichrów” i “Lechi- 
tów”. W ślad zatem pójdą kursy.

Koło Przyjaciół rozpoczyna rok 
swej pracy Zabawą Jesienną.

A potem występy, imprezy na ze­
wnątrz — Święto Niepodległości, Wy­
stawa Folkloru, Dzień Polski w Mu­
zeum, a w styczniu 1985 — Opłatek 
Obwodu, połączony z oficjalnym roz­
poczęciem Roku Jubileuszowego.

Ruszamy z zapałem pod hasłem: 
“Mierz siły na zamiary — nie zamiar 
podług sił” i drugim “Silniejszy je­
stem — cięższą dajcie mi zbro­
ję!”.
Ani Dnia Przerwy

Cofnijmy się 45 lat wstecz — wrze­
sień 1939.

Nierówna walka trwała do ostat­
niego naboju żołnierza, choć nadzie­
ja na pomoc z zewnątrz gasła. 17 
września — nieoczekiwane uderzenie 
Sowietów w plecy — kładzie osta­
teczny kres tym nadziejom. Odebra­
no nam ostatnią szansę na dłuższą 
otwartą walkę. Kolejno wygasały 
pukty oporu. Równocześnie jednak 
rodzi się myśl “Nie wolno nam tej 
walki o wolność zaprzestać!”. Musi 
ona trwać, choć w zmienionej for­
mie”.

W dniu 27 września 1939 r. w oblę­
żonej stolicy powstają zręby organi- 
zycyjne Polski Podziemnej. Nie mo­
gło tam braknąć Harcerstwa — w 
tym samym właśnie dniu zostaje 
utworzona Podziemna Główna Kwa- 
tera Harcerzy, przyjmując krypto­
nim “Szare Szeregi”. Z czasem obej­
mują one całość Harcerstwa — Or­
ganizacja Harcerk i Harcerzy. Na 
czele jej staje wybrany przez Grono 
Instruktorskie — jeden z najmłod­
szych Instruktorów przedwojennej 
Polski — hm. Florian Marciniak 
(“Krzemień”, “J. Nowak”, “Szary”) 
z Poznania.

Harcerstwo żyje, choć niewidoczne 
dla przeciętnego mieszkańca Polski. 
Zmieniło formy swej pracy, ale po­
zostawiło treść i cele i pozostało 
do końca organizacją wychowawczą. 
Widziało się wyniki działania — Ma­
łego Sabotażu i Dywersji — ale nie 
widziało się wykonawców. Byli nie­
znani, bezimienni. Znali ich tylko ci, 
którzy pracą kierowali.

Odbywało się nawet szkolenie In­
struktorów. Nie było żadnej większej 
akcji Polski Podziemnej bez udziału 
“Szarych Szeregów”. Obowiązywało 
ich to samo Prawo Harcerskie, choć 
nie nosili munduru i oznak. Kierowa­
li się zasadą: “nie mam munduru 
ani oznak — więc życie, postawa 
i czyn muszą świadczyć o tym, że 
jestem harcerką-harcerzem”.

Dopiero Powstanie Warszawskie — 
Przełom — pozwoliło znów na uja­
wnienie się i otwartą walkę, do któ­
rej przygotowywało się cały czas 
okres “Dziś”.

A potem trudne, często tragicz­
ne “Pojutrze” — praca po zakończe­
niu wojny — odbudowa Polski.

Kogo ciekawi ten okres odsyłamy 
do licznych książek mówiących o 
“Szarych Szeregach”: “Kamienie na 
szaniec” — A. Kamiński, “Wielka 
gra”, “Harcerki 1939-45”, “Całym 
życiem” — St. Broniewski (“Stefan 
Orsza”), “Zośka i parasol” A. Ka- 
mińskiego” i wiele, wiele innych.

Ciekawostka
Pierwszą mechaniczną maszynę do 

liecznia skonstruował mieszkaniec 
New Paltz w stanie Nowy York w 1850 
r. Nazwał ją tak, jak się obecnie nazy­
wa te maszyny: kalkulatorem, z tym, 
że nie zyskała ona na popularności. 
Okazało się, że nie była praktyczna.

Pasowanie Zuchów
Już w najbliższą sobotę, 29 wrze­

śnia br. o godz. 3-ej w 90 Pl. SWAP 
— 6005 W. Irving Pk. Rd. — odbę­
dzie się obrzędowe pasowanie zuchów 
na harcerzy.

Wszystkim pasowanym życzymy 
dzielnego harcowania w ich druży­
nach, zdobywania stopni i sprawno­
ści i szczęśliwego obozowania.

Młodzież obowiązują przepisowe 
letnie mundury.

Na uroczystość tę zapraszamy 
wszystkich rodziców zuchów i przy­
jaciół naszej młodzieży.
Zabawa K.P.H.

W sobotę, 6 października, w sali 
parafii Our Lady of Ransom, 8300 
Greenwood Ave., w Niles, odbędzie 
się “Jesienna Zabawa K.P.H.”, na 
którą zapraszamy wszystkich rodzi­
ców młodzieży, przyjaciół Harcer­
stwa, dawnych harcerzy i tych wszy­
stkich, którzy szukają miłej zabawy 
w serdecznej, przyjacielskiej atmos­
ferze.

Po rezerwację stolików prosimy 
telefonować 685-9571 lub 775-6641.
I Na Ciebie Czekamy...

Rok szkolny i harcerski rozpoczę­
ty. Rozpoczęły się zbiórki. Gromady 
i drużyny zapraszają i przyjmują 
nowych członków, już teraz, nie póź­
niej, nie przed koloniami czy oboza­
mi. Czekamy w naszych gromadach 
i drużynach na każdą dzielną dziew­
czynkę, na każdego dzielnego chłop­
ca, który szuka okazji do wspólnej 
zabawy i gry, do stawania się coraz 
dzielniejszym.

Już dziś na Ciebie czekamy!
Zwracamy się do wszystkich rodzi­

ców, którym na sercu leży troska o 
ich dziecko — o zachęcenie swej cór­
ki czy syna do włączenia się w har­
cerskie szeregi.

Okazują do spotkania się z harce­
rzami jest Pasowanie w dniu 29 
września o godz. 3-ciej w SWAP’ie. 
Telefonicznie prosimy zgłaszać pod 
545-6522 — hufcowej harcerek i huf­
cowego — 725-4098.

O Pieśniach i Piosenkach 
Harcerskich

(III)
Do pieśni z pierwszych lat polskie­

go skautingu należy adoptacja mu­
zyczna wiersza Marii Konopnickiej 
(1842-1910), napisanego w 1895 r.t 
Już lipa roztula słoneczny swój puch, 
A dalej tam z ula na pracę na ruch! 
A dalej tam z ula na pole, na pole, 

na znój! .... 
Piastowe my pszczoły, piastowy 

my rój!
Melodię skomponował harcerz — 

organista z Poznania.
Na terenie zaboru rosyjskiego w 

Lodzi powstała w 1914 r. pieśń dru­
żyny żeńskiej im. Emilii Plater 
“Naprzód Dziewczęta”.
“Naprzód dziewczęta, precz

z bezczynnością, 
Podajmy sobie siostrzaną dłoń, 
Idźmy z energią, idźmy z ufnością, 
Naprzód a śmiało przez życia toń”.

Kto ją ułożył i kto napisał me­
lodię, nie wiemy.

Obok tych pieśni i marszów z pa­
triotyczną, myślą przewodnią, poja­
wiają się piosenki odźwierciadlające 
życie młodzieży, pełne radości i hu­
moru oraz przygód obozowo-wyciecz- 
kowych. Jedną z pierwszych tego ro­
dzaju jest marszowa piosenka “Le­
dwie Skowronki”, powstała w atmos­
ferze przeżyć obozów lwowskich w 
1913 r.
Ledwie skowronki srebrzyste dzwonki 
W lazurach nieba rozpoczęły gwar, 
Już z kijem w dłoni w świat przed się 

goni 
Gwiżdżąc wesoło uśmiechnięty skaut. 
Hej ha, świat przed sobą ma, 
Raz, dwa, trzy! Naprzód, skauci 

marsz.
Melodię do tej piosenki wzięto z 

bułgarskiego hymnu “Szumi Mari- 
ca”. hrm E. Sikorski

(d.c.n.)
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MAREK A.
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• Rozwody w USA i w Polsce
• Sprawy Emigracyjne
• Wypadki i Przekroczenia 

Drogowe
• Sprawy Kryminalne
• Wypadki Przy Pracy
• Sprzedaż-Kupno Domów

252-5477
2956 N. Milwaukee Ave.

Pokój 205 A
Hók Milwaukee i Central Park

QUEBEC, KANADA. — Ojciec Święty zatopiony w modlitwie 
w czasie Mszy św. jaką odprawił w tej prowincji Kanady 
10 września br. (UPI)

W Poszukiwaniu Prawdy 
i Piękna

Chicagoski Wernisaż Iszchana Nazariana

Maria Dąbrowska

NOCE I DNIE
Tom I 

BOGUMIŁ I BARBARA

51

Laliccy tymczasem zaczęli się nagle pierwsi usprawiedliwiać, że sie­
dzą jeszcze wciąż w Serbinowie, i ubolewać, że tyle kłopotu robią pań­
stwu Niechcicom. Następnie poczęstowali panią Barbarę zimnym na­
leśnikiem z powidłami, ale ona wymówiła się cierpieniem żołądka, gdyż 
brzydziła się jeść w tym powietrzu, mającym woń brudnej ścierki. Na­
tomiast chciała zapytać, dlaczego oni się męczą w takiej ciasnocie, cze­
mu nie wystawią niektórych mebli do pustego prawie jadalnego po­
koju albo do sieni. Nagle jednak uprzytomniła sobie, że to jest śliski 
temat, i dała spokój. Zaproponowała więc tylko, że odstawi szafę od 
swoich drzwi, aby mogli przechodzić przez ich pokój, skoro nie chcą 
chodzić owym nieszczęsnym salonem. Na to oni prawie się obrazili.

— Do tego — rzekli — jeszcześmy nie doszli, żebyśmy mieli komuś 
po pokoju się kręcić. Jesteśmy z obywatelskiej rodziny. Znamy się na 
grzeczności.

I odzyskawszy rezon zaczęli mówić oboje mniej więcej razem:
— Ale szanowna pani rozumie, że każdy na naszym miejscu uważałby

Otwierający się sezon artystyczny 
przyniósł w dziedzinie sztuk plastycz­
nych wydarzenie dużej miary. W Lloyd 
Shin Fine Arts — galerii w Wilmette 
— mieliśmy możliwość spotkania ze 
sztuką artysty, który przybył do Sta­
nów Zjednoczonych przed niespełna 
rokiem, przez wiele lat był związany 
z warszawskim środowiskiem arty­
stycznym, a pochodzi z odległej, 
ogarniętej słońcem ziemi — Armenii.

Iszchan Nazarian — jego sztuka 
zapada w pamięć jak oczywista praw­
da. Porusza pięknem, zaskakuje poe­
tycką subtelnością wyrazu lub drama- 
tycznością ekspresji. Fascynuje indy­
widualizmem i odsłania widzowi 
świat, którego oryginalność wywodzi 
się zapewne z owej egzotycznej, ro­
dzinnej ziemi.

■ s

Nazarian ma za sobą kilkanaście 
wystaw indywidualnych i udział w 
wystawach zbiorowych w Polsce i w 
Erewaniu. Prezentował swoją sztukę 
we Włoszech — w Rzymie, Taranto 
i Mediolanie, w RFN — w Leonbergu 
i Stuttgardzie, w Paryżu i w Monte 
Carlo. Uzyskał odznaczenia między­
narodowe, dyplomy i Nagrodę spe­
cjalną Jury XI Międzynarodowego 
Konkursu o Złotą Palmę w 1979 r. 
w Monaco. Jego prace trafiły do zbio­
rów prywatnych w Armenii, Austra­
lii, Francji, Grecji, Hiszpanii, Jugo­
sławii, w Polsce, RFN, Szwajcarii, 
Szwecji we Włoszech i w Stanach 
Zjednoczonych. Niektóre z nich zna­
lazły się w Muzeum Narodowym w 
Warszawie, w Muzeum Sztuki Nowo­
czesnej w Erewaniu, w Muzeum Wa­
tykańskim, w muzeach Wenecji i 
Szwajcarii.

Jest to jak widać pokaźny indeks, 
z którym wielu artystów nie zada- 

" ADWOKAT 
D.GILNA

• Rozwody
• Odszkodowania
• Uszkodzenia Cielesne
• Sprawy Kryminalne
• Sprawy Imigracyjne
• Kupno-Sprzedaż Interesów

825-3184
5642 W. DIVERSEY AVE.

MÓWIMY PO POLSKU

BIURA PRAWNE 
JOHN A ROKACZA 
Adwokat mówiący po polsku 
zajmuje się wszelkiego rodzaju 
sprawami.

• Rozwody
• Uszkodzenia Cielesne
• Sprawy Kryminalne
• Przekroczenia Drogowe 

w Stanie Nietrzeźwym
Pierwsza Wizyta BEZ OPŁATY 

ś Przyjmuje Także Wieczorami 
Dzwoń 7 dni w tygodniu. 
24-godziny. Dwa biura: 
Downtown i Northwest.

726-3753

takie postawienie mu wialni pod nosem za nie wiem jaką szykanę.
— Państwo wiedzą, że to nie jest szykana, tylko konieczność! — za­

wołała z naciskiem pani Barbara. — Czyż państwo są ludźmi złej woli? 
I na temat złej woli doszło w końcu do zwady.

W taki sposób męczono się wzajemnie jeszcze parę miesięcy. Dopiero

Sokoły Pełnią Straż
Przez długi czas pracownicy me­

diolańskiego portu lotniczego nie mo­
gli znaleźć sposobu na odstraszenie 
chmur ptactwa, krążącego stale nad 
polem lotniska.

Do szumu samolotów natrętne ptaki 
łatwo się przyzwyczaiły i nic już, na­
wet pirotechnika nie było w stanie 
ich odegnać.

Dopiero zaangażowanie w charakte­
rze Stróży porządku dwóch sokołów 
pozwoliło odetchnąć pracownikom 
lotniska. Sokoły przeszły przedtem 
3-miesięczny trening. Teraz, kiedy 
stado patków pojawia się w pobliżu 
pasów startowych wypuszcza się so­
koła. Ten atakuje stado ptaków, któ­
re ucieka. Po wykonaniu zadania so­
kół odbiera na miniaturowym odbior­
niku, umocowanym na szyi sygnał 
wzywający do powrotu.

wyprowadzają. Jeden ich znajomy obywatel założył w Kalińcu tak 
zwany wiejski sklep, a oni, jako znający się na produktach rolnych, 
będą go prowadzili.

Gdy nie było żadnej nadziei, aby się Laliccy kiedyś wynieśli, Niechci- 
cowie mieli do nich sporo niechęci. Teraz jednak, kiedy widać było, że 
się naprawdę szykują do przeprowadzki, pani Barbara zwłaszcza żało­
wała każdego opryskliwego słowa, na jakie sobie wobec nich pozwoliła. 
Oboje z Bogumiłem starali się okazać im życzliwość i sami wynajdywali 
różne drobiazgi, które zalecali im zabrać. Pani Barbara była przy tym 
w prawdziwej rozterce.

— Boże, Boże — myślała — o ile byłoby piękniej, gdyby odjeżdżali 
z uczuciem, żeśmy zawsze byli dla nich dobrzy, choć na to nie zasługi­
wali.

A potem zjawiła się myśl inna:
— Kto wie — mówiła sobie — może i oni byli dobrzy ludzie, tylko 

tyle, że byli nam w drodze. A może myśmy istotnie ich skrzywdzili? 
Może oni słusznie żal mają do nas...

Tymi wątpliwościami podzieliła się z Bogumiłem. Był zdumiony.
— Że co? — pytał. — Że wyjeżdżali z żalem? Że mamy sobie wobec 

nich coś do wyrzucenia? No, moje dziecko, ja myślę, że chyba tylko Pan 
Bóg jest tak całkiem w porządku wobec wszystkiego i wszystkich. Ja 
zresztą mam przekonanie, że Laliccy wyjechali nie wiem jacy zadowo­
leni, a żeby nie to, że są oboje zgryźliwego usposobienia, toby się z na­
szej głupoty i naiwności zdrowo naśmieli.

i — Może masz i rację — rzekła bez przekonania pani Barbara.
Tak czy inaczej — odjechali, już ich nie było, Bogumił i Barbara 

odetchnęli pełną piersią, poczuli się wolnymi.
Nadszedł kwiecień, na drzewach zabłysły pąki, a potem świeża, gorzko 

pachnąca zieleń okryła przejrzyście czarne sploty gałęzi. Następnie przy­
szły ciepłe deszcze, spłukały lepkie łuski z rozwijających się liści i na­
pełniły powietrze pobudzającą wonnością żyznej wilgotnej ziemi. Pani 
Barbara biegała upojona po ogrodzie i snuła projekty robót na wielką 
skalę. Lecz już w samych projektach jakież napotykała trudności! Jakże 
miała coś na przykład urządzać będąc otoczona dookoła stawami! Tak, 
dopiero teraz zdała sobie sprawę z tego, że stawy były tu gorszą prze­
szkodą do życia niż Lalicki. Żeby jeden, żeby rzeka, żeby jezioro, ale 
nie! — sześć, wyraźnie sześć stawów dokoła domu, sześć miejsc o wo­
dzie stojącej, zionącej może malarią, nie mówiąc o rojących się zapewne 
wiecznie nad nimi komarach. Jeden ogromny staw leżał zaraz za domem, 
szło się do niego ścieżką wprost od werandy, no, ten był przynajmiej 
malowniczy, aleja nad nim, wysadzana drzewami i krzewami ozdobny­
mi, wyglądała prawdziwie romantycznie. Na nim też znajdowała się 
owa wyspa, gdzie pani Mioduska przyjmowała ongiś w altanie gości 
herbatą i muzyką. Z resztek mostu wiodącego na wyspę, nim zima minęła 
zostały co prawda tylko pale sterczące z wody. Ma się rozumieć, na 
długo przedtem nieznani sprawcy postarali się o tak samo dokładne 
zniknięcie altany, stolików i ławeczek na wyspie, ale mniejsza z tym — 
wyspa wyglądała wciąż ładnie, a także i brzeg przeciwległy, zarośnięty 
wysoką trzciną, bardzo się dobrze przedstawiał. Lecz inne stawy wcale 
pięknymi nie były. Jeden z nich leżał między chlewami a oborą ordyna­
riuszy i cuchnął szlamem. Drugi rozciągał się pośrodku podwórza, na 
kształt ogromnej płaskiej kałuży, nad którą nic nie rosło prócz paru 
wybiegających znad wody i ginących w szarym zdeptanym gruncie 
smug trawy. Trzeci, mały jak dziura w ziemi, o krągłych brzegach wyło­
żonych murawą, cały okryty rzęsą, zieleniał przy starej, walącej się sto­
dole, służącej za szopę na narzędzia. Czwarty leżał u wylotu drogi zwa­
nej „ku przełazkowi” i wiodącej z ogrodu na podwórze. Jedną stroną 
przytykał do łąki, drugą do okólnika dla źrebaków, które miały tam zej­
ście ku wodzie. Rosły nad nim wierzby o pniach wskutek przycinania 
rozdętych u szczytu w koślawe narośle, z których gałęzie wybiegały 
wszystkie prostymi pędami ku niebu. Może najweselej wyglądał jeszcze 
piąty, znajdujący się na samej łące, obrośnięty tarniną, krategusem 
i dziką różą.

— Jak tu żyć, jak tu pracować śród takiego niezdrowia — myślała 
pani Barbara. — Przecież tu wszystko wyginie, a my pomrzemy z febry.

I prosiła Bogumiła, żeby niektóre z tych stawów kazał pozasypywać.
— Dobrze, pomyślę o tym — odpowiadał, a ona uspokajała się 

i przywodziła sobie czasem tę zapowiedź na pamięć, ale wtedy zaraz 
inaczej zaczynała patrzeć na stawy. Myślała, że może one są źiódłem 
bujności roślin, których takie bogactwo rozwijało się na jej oczach 
z dnia na dzień. Zachwycona blaskiem wód odbijających słońce, księ­
życ, błękity, chmury, zorzę, poruszona uroczystymi chórami żab, co 
noc całą nie ustawały, zaczynała uważać te stawy nie za przeszkodę, 
a za ozdobę ich tutejszego żyda. Obiecywała sobie ochronić je częśdo- 
wo od zasypania i szczęśliwa brała się ochoczo do wykonywania swych 
planów. Cały dziedziniec przy domu, jak również śdeżki w ogrodzie 
były już chyba parę lat gracą nie tknięte i ledwo nastała wiosna, okry­
ły się chwastem gęsto, jakby go umyślnie posiano. Aleja wiodąca od 
bramy była mroczna niby tunel podziemny. Drzewa okrążające dzie­
dziniec i zarastające trawniki stanowiły leśną prawie gęstwinę. W szczy­
cie domu gałęzie jesionów zasłaniały okna, a przy wietrze uderzały 
o szyby. Jaśminy, bzy, tawuły, trzmieliny i dzikie róże tworzyły między 
drzewami nieprzebyte zarośla. Ogród i sad, leżące za tą parkową czę­
ścią, były całe w chwaście i zielu, z jedną tylko kwaterą jako tako zro­
bioną pod warzywa.

loby sobie trudu rozpoczęcia drogi 
artystycznej na drugiej półkuli z pasją 
i samozaparciem nowicjusza... Tylko 
że taka właśnie sytuacja zdaje się 
budzić w Nazarianie nowy potężny 
przypływ sił twórczych, prowokując w lutym Lalicki pewnego dnia poprosił o furmanki i oświadczył, że się 
trudnościami, dając satysfakcję z no­
wych osiągnięć, wyznaczając coraz 
nowsze, jeszcze ambitniejsze szlaki.

Zafaścynowany zdobyczami sztuki 
nowoczesnej, mając za swych ducho­
wych nauczycieli Cezanne’a, Matis- 
se’a, Picassa i Sariana, Iszchan Naza­
rian twórzy swój własny niepowtarzal­
ny świat kształtów i kolorów, sięgając 
do doświadczeń kubizmu i wydoby­
wając przede wszystkim chyba z 
barwy — niepowtarzalny środek wy­
razu. Czerwień, czerń, biel i żółć 
zderzają się w pełnym ekspresji dyso­
nansie, rysującym brzydotę lub bru­
talność wizerunków twarzy ludzkich 
albo ulegają wyciszeniu w poetycko- 
lirycznych portretach, pełnych ro­
mantyzmu i subtelności.

Spontaniczność lub dyskrecja, kolor 
i swobodna, plastyczna linia stanowią 
o wyjątkowej sugestywności płócień 
Nazariana, odbijają bujną fantazję i 
burzliwą naturę tego niewątpliwego 
talentu. Umożliwiają też bardzo do­
bitne przekazanie swoistego widzenia 
rzeczywistości w urzekającej kompo­
zycji kreowanego świata — prze­
pełnionego uczuciem, usilnym poszu­
kiwaniem prawdy i pragnieniem wy­
powiedzenia ogarniającej artystę w 
każdym calu-afirmacji życia. Składa 
się to wszystko na “impresjonizm 
duchowy”, za którym u Nazariana 
kryje się wiara w prawdę i piękno.

Iszchan Nazarian pozostaje w tej 
chwili wraz z rodziną na stałe w Sta­
nach Zjednoczonych otrzymawszy od 
władz imigracyjnych w wyjątkowo 
krótkim czasie ze względu na swój 
talent i poszukiwania twórcze — pra­
wo stałego pobytu. Czuje się z tego 
powodu wdzięczny i szczęśliwy, otwie­
ra to bowiem przed nim szansę no­
wych bogatych doświadczeń i ucze­
stnictwa w życiu kulturalnym na 
skalę światową.

Jest twórcą żywiołowym i szalenie 
płodnym. Na wystawie w Wilmette 
oglądaliśmy już wiele płócien i gobe­
linów powstałych w okresie ostatnich 
kilku miesięcy w Chicago. Składają 
się one na zupełnie nowe doświad­
czenie artysty, dla którego jak sam 
mówi o sobie — malarstwo jest świa­
tem a słońce cudem. Będzie ono z 
pewnością znaczące w drodze twór­
czej, której perspektywę przekracza 
wciąż — w poszukiwaniu nowego wy­
razu dla tego wszystkiego, co inspiruje 
jego autentyczny talent.

Ewa Smółko-Azarjew
* Wystawa malarstwa i gobelinów 

Iszchana Nazariana w Lloyd Shin 
Fine Arts w Wilmette, 1211 Wilmette 
Ave. trwać będzie do dnia 6 paź­
dziernika 1984 r.
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Otwarcie Sezonu 
w Klubie Przyjaciół Warszawy

W sobotę 6 października, w stałej 
siedzibie Klubu w John Beyzym Me­
morial, 6965 W. Belmont Ave., Klub 
Przyjaciół Warszawy urządza swój 
pierwszy w sezonie Wieczór Towarzy­
ski. Początek o godz. 7 wieczorem.

Październikowy program artystycz­
ny, ze zrozumiałych względów, będzie 
programem okolicznościowym, po­
święconym 40 rocznicy Powstania 
Warszawskiego. W programie udział 
wezmą: Zygmunt Kossakowski, Zofia 
Brodziak i Zygmunt Kobus. Przy for­
tepianie Władysław Dargiel.

Program przypomni z tamtych cza­
sów chwile jedyne i zbiegłe, dnie 
patriotycznych uniesień i pomimo na­
rastającej klęski silną wiarę w słusz­
ność podjętej walki, walki o cel, któ­
remu na imię Niepodległość.

Tym duchem przepojone następne 
pokolenie młodzieży, pod tym samym

znakiem kotwicy nadziei Polski Wal­
czącej, w ramach ruchu “Solidarno­
ści” zażąda od czerwonego okupanta, 
chleba wolności i niepodległości. Gdy­
by więc nie było Armii Krajowej, 
nie byłoby i Solidarności.

Niezależnie od programu, reszta 
jak zwykle. A więc podana będzie 
kawa, herbata, kanapki i ciasto. Poza 
tym będzie bar obficie zaopatrzony 
i możność zorganizowania czwórki do 
towarzyskiego bridge’a. Będzie także 
dyskretna muzyka z taśmy do słuchu 
i do tańca, bo Klub postarał się o 
nowe nagrania, a co najważniejsze, 
będzie miła klubowa atmosfera towa­
rzyskiego spotkania.

A więc zapraszamy serdecznie do 
Klubu na sobotę 6 października, datę 
otwierającą po wakacjach, jak w każ­
dą następną pierwszą sobotę miesiąca, 
sezon naszej aktywności towarzyskiej.

Zarząd Klubu

Czy Polska Szkoła Sobotnia 
Spełnia Swoje Zadanie?

We czwartek 27 września b.r. Zrze­
szenie Nauczycieli Polskich urządza 
wieczór dyskusyjny na temat: “Czy 
Polska Szkoła Sobotnia spełnia swoje 
zadanie?” Wieczór ten odbędzie się 
w dużej sali Kongresu Polonii Amery­
kańskiej przy 5844 N. Milwaukee Ave. 
Początek o godz. 7:00 wiecz.

Referat wygłosi członek zarządu 
Zrzeszenia Nauczycieli Polskich Wło­
dzimierz Werchun.

nia naszej młodzieży w ramach naszej 
struktury narodowościowej jest nie­
wątpliwie jednym z naczelnych na­
szych problemów i obowiązków.

Oczekujemy licznego przybycia 
nauczycieli, członków Kół Rodziciels­
kich Polskich Szkół, rodziców, przed­
stawicieli organizacji i wszystkich 
zainteresowanych tym zagadnieniem.

Zrzeszenie Nauczycieli Polskich 
w Ameryce

Zagadnienie Polskich Szkół Sobot­
nich, nauki języka, historii i kultury Potrzebna Jest Pomoc
polskiej oraz wychowania i utrzyma-

Zebranie Pol. Am.
Ligii Politycznej

Chorej Polce
Klub Borek Wielki zajął się sprawą 

ciężko chorej młodej kobiety, która 
Miesięczne zebranie Polsko-Amery­

kańskiej Ligi Politycznej odbędzie się 
w środę, 26-go września w sali Janina’s 
Lounge and Banquet Hall, 3456 N. Mil­
waukee Ave., początek o godz. 8-ej 
wieczorem.

przybyła do Chicago wraz z matką z 
Rzeszowa, aby poddać się leczeniu i 
przejść ciężką operację serca.

Powołano specjalny komitet w 
składzie: dr Bernadetta Pomykała, 
Stefan Zabawski — prezes Klubu, Je-

Apelujemy do wszystkich członków 
o przybycie, ponieważ mamy wiele 
ważnych spraw do załatwienia. 
Joseph A. Jurek — prezes 
Ann J. Halvorsen — gen. sekr.

Doroczny Bal
Ojców i Córek 

Szkoły Madonna High 
Doroczny, tradycyjny bał ojców i 

córek, organizowany przez koło rodzi­
cielskie szkoły średniej Madonna, 
odbędzie się w sobotę, 29 września 
o godz. 7:30 wieczorem w szkolnej 
sali gimnastycznej przy 4031 W. Bel­
mont Ave. Wstęp jest po $7 od pary. 
Ojciec z dwoma córkami płaci $10.

oraz

ROZWODOW

Wstęp na Oba Filmy tylko $2.75

"OSTATNIE DNI 
POKOJU"

Według Powieści 
Dołęgi Mostowicza 

"Pamiętniki Pani Hanki

W głównych rolach: Magda 
>dzka. Maria Lipińska, Włady- 
Kowaiski, Zbigniew Cybulski

DWA POLSKIE FILMY 
W KINIE MILFORD 

(Pulaski Rd. przy Milwaukee Ave. 
0<J 6:00 Wiecz.

Na Szerokim Ekranie

kochaną ... “La dolce vita " płynie 
beztrosko dla wielu i nikt nie wierzy 
w napad Niemców na Polskę.

W Głównej Roli 
LUCYNA WINNICKA 
i ANDRZEJ ŁAPICKI

rzy Migała — współwłaściciel stacji 
radiowej WCEV, Antoni Dobrzański — 
kierownik zespołu “Polonez,” Halina 
Gramza — kierowniczka programu 
“Godziny Słonecznej,” Adam Ocytko 
— prezes Związku Klubów Polskich.

Krystyna Dudzińska, ma 29 lat i 
cierpi na wrodzoną wadę serca. Jedy­
nym ratunkiem jest poważna opera­
cja, którą mogą przeprowadzić wy­
łącznie lekarze w U.S. W Polsce ope­
racja taka jest niemożliwa.

Pani Krystyna przybyła do Chicago 
z matką. Zaopiekowała się nią dr Ber­
nadetta Pomykała. Krystyna roz- 
pocznie niebawem leczenie w szpitalu 
Children Memorial, ale potrzebne 
są pieniądze tak na operację, jak też 
na szereg kosztownych badań. Klub 
Borek Wielki postanowił przyjść z po­
mocą chorej, powołując wspomniany 
wyżej komitet, który zajmie się zbie­
raniem funduszy.

Ktokolwiek chciałby złożyć datek 
na pokrycie kosztów operacji i lecze­
nia Krystyny Dudzińskiej, proszony 
jest o przesłanie go na adres: Klub 
Borek Wielki, Fundacja Krystyny 
Dudzińskiej, 5835 W. Diversey Ave., 
Chicago, Ul. 60639.

W sprawie bliższych informacji 
można telefonować do matki Krysty­
ny Heleny Dudzińskiej na nr 489-3457.

Za Komitet: Adam Ocytko

“Polka Fest ’84” 
w Szkole 

Zmartwychwstanek
Koło Rodzicielskie przy szkole 

średniej Zmartwychwstanek znajdu­
jącej się przy 7500 W. Talcott, orga­
nizuje doroczną “Polka Fest *84” w 
sobotę, 29 września br., początek o 
godz. 8 wiecz.

Wstęp jest po $6 od osoby. Organiza­
torzy zapewniają wyśmienite potrawy 
i napoje oraz moc atrakcji. W sprawie 
rezerwacji można telefonować na 
nr. 763-1283.

Prosi o Pomoc
Anna Krygowska, zamieszkała 34- 

600 Limanowa, ul. Świerczewskiego 
94/48 woj. Nowy Sącz prosi o pomoc. 
Oboje z mężem są na rencie ze wzglę­
du na zły stan zdrowia. Mają troje 

* dzieci. Najstarszy syn odbywa służbę 
wojskową, a dwóch młodszych uczę­
szcza do szkół. Najmłodszy syn uległ 
wypadkowi (był potrącony przez 
samochód) i od tej pory ma problemy 
ze zdrowiem i nauką. List poświad­
czony jest przez proboszcza parafii 
św. Stanisława Kostki w Limanowej- 
Sowliny.

Na jednym z niedawnych spotkań politycznych, czterech kan­
dydatów na różne urzędy, którzy są, albo byli policjantami, 
zrobiło sobie wspólne zdjęcie. Od lewej stoją: kpt. Thomas 
Faragoi — kandydat na stanowisko reprezentanta stanowego, 
reprezentant stanowy Roger McAuliffe, ubiegający się o po­
nowny wybór, detektyw Walter Dudycz — kandydat na se­
natora stanowego, oraz były superintendent chicagoskiej 
policji Richard Brzeczek, który ubiega się o stanowisko pro­
kuratora stanowego pow. Cook.

AFL-CIO w Illinois 
Popiera Solidarność!
W podchicagowskiej miejscowości 

Rosemont zakończyła się 26-ta kon­
wencja AFL-CIO w stanie Illinois. 
Konwencja ta, ze względu na zbliża­
jące się wybory prezydenckie miała 
mocny polityczny charakter.

Eugene Moats
Dla amerykańskiej Polonii ważne 

jest, że debatowano nie tylko na temat 
amerykańskiej polityki ale również 
na temat sytuacji w Polsce i na temat 
“Solidarności”. Sprawę polską zrefe­
rował zebranym Eugene Moats, prezes 
Lokalu 25, Service Employees Inter­
national Union, który równocześnie 
przedstawił rezolucję popierającą 
“Solidarność” i jednogłośnie przez 
zebranych przyjętą.

W końcowym fragmencie rezolucja, 
nawiązując do zamierzeń reżymu 
komunistycznego pragnącego wyda­
lić z Polski przywódców Solidarności 
i KOR-u stwierdza:

“Jak każda dyktatura, reżym Jaru­
zelskiego boi się demokratycznej 
opozycji, reprezentującej glos pol­
skich robotników i polskiego społe­
czeństwa. AFL-CIO w stanie Illinois 
podkreśla swe pełne poparcie dla 
Solidarności i dla wysiłku polskich 
robotników zmierzających do osią­
gnięcia podstawowych praw ludzkich. 
Popieramy Solidarność, ponieważ 
jest to postępowy ruch ludzi pracy, 
toczący walkę o prawa robotników”.

Entuzjastyczne przyjęcie tej rezolu­
cji, oraz częste odwoływanie się wielu 
mówców do “Solidarności” świadczy, 
że amerykański świat pracy aktywnie 
popiera polską “Solidarność” i jej 
ideały.

W AFL-CIO “Solidarność” ma 
potężnego sprzymierzeńca!

del. Julian Sak

Zabawa Jesienna 
Szkoły Pułaskiego

Polska Szkoła im. Gen. Kazimierza 
Pułaskiego urządza doroczną zabawę 
jesienną w dniu 13-go października 
1984 r., to jest w sobotę, o godzinie 
8-ej wieczorem w sali Placówki 90-ej 
S.W.A.P., 6005 West Irving Park Road.

Zarząd Koła Rodzicielskiego przy­
gotował tę zabawę niezwykle staran­
nie, tak aby goście bawili się dobrze. 
Bufet obficie zaopatrzony. Gra zna­
komity zespól muzyczny “Polonez” 
pod dyrekcją p. R. Mytnika. Bilet 
wstępu kosztuje $7.00.

Całkowity dochód z tej imprezy 
przeznacza się na dalszy rozwój szkoły.

Serdecznie zapraszamy Rodziców, 
starszą młodzież oraz absolwentów 
gimnazjum polskiego im. gen. K. 
Pułaskiego, ich krewnych i znajo­
mych oraz wszystkich sympatyków 
szkoły.

W celu rezerwowania stolików 
prosimy dzwonić na numer telefonu: 

Kościół Polski 
w Stanie Wojennym 

i Po Amnestii
Jest truizmem stwierdzenie, że 

Kościół Katolicki odgrywał niezmier­
nie ważną rolę na przestrzeni tysią­
cletnich dziejów narodu polskiego i 
wywierał poważny, nieraz decydujący 
wpływ na ich przebieg. Roli tej nie 
przestał odgrywać Kościół i na prze­
strzeni ostatnich 40 lat pomimo i 
wbrew szykanom i terrorowi rządów 
komunistycznych.

Pozycja i zakres wpływów Kościoła 
ulegał zmianom na przestrzeni całych 
dziejów, a w szczególności w ostatnich 
dziesięcioleciach.

Napewno zainteresuje wielu jakie 
stanowisko i pozycja Kościoła w 
Polsce jest obecnie po stanie wojen­
nym i amnestii?

Na ten temat mówić będzie prof. 
Wincenty Chrypiński z Detroit w In­
stytucie im. Romana Dmowskiego już 
w nadchodzącą niedzielę, 30 września, 
o godz. 11 rano, w lokalu instytutu 
pnr. 2952 N. Milwaukee Ave. (nad 
restauracją prbit).

Prof. Chrypiński jest specjalistą w 
zakresie sytuacji kościołów w kra­
jach za żelazną kurtyną, a w szcze­
gólności w Polsce. Jest on autorem 
szeregu artykułów w pismach nauko­
wych i poszukiwanym prelegentem 
znawcę tego tematu.

Nadzwyczajne Zebranie 
Członków SPK. Koło 31
Zarząd Koła przypomina Członkom, 

że nadzwyczajne zebranie odbędzie 
się w dniu 30 września b.r. o godzi­
nie 2,30 w pierwszym terminie, o 
3,00 w drugin. w lokalu własnym.

Na porządku dziennym będzie spra­
wa powołania do życia “Funduszu 
Popierania Rozwoju Literatury Pol­
skiej” oraz wybory uzupełniające.

Zarząd apeluje do Członków o przy­
bycie na wymienione zebranie, jest 
to bowiem okazja zapoznać się z pra­
cami Zarządu i sytuacją Koła. Po­
nadto, należy to traktować jako spot­
kanie koleżeńskie.

Zarząd Koła

Zapisy Do Szkoły 
Im. I. J. Paderewskiego 

w Glenview, Ill.
Komitet Rodzicielski i Kierownictwo 

Szkoły im. I. J. Paderewskiego w 
Glenview, Ill. zawiadamiają, że do­
datkowe zapisy do wszystkich klas 
podstawowych, do klasy dla dzieci 
nie mówiących po polsku, do pierw­
szej klasy licealnej oraz do przed­
szkola, odbędą się w sobotę, 29 wrze­
śnia b. r. od godz. 9-tej do 12-tej w 
południe w budynku szkoły Hoffman 
School, 2000 Harrison, Glenview (2 
bloki na północ od Golf Rd. i 1 blok 
na zachód od Harlem Ave.).

Po dodatkowe informacje na temat 
szkoły proszę dzwonić: 297-1582 (w 
ciągu dnia), 729-1137 (wieczorem)”.

Zabawa Taneczna 
Parafii Helenowa

Druga z rzędu zabawa towarzyska 
odbędzie się w sobotę, 20 paździer­
nika, w centrum młodzieży Heleno­
wa, 2347 W. Augusta Blvd., o 7:30 
wiecz. Do tańca przygrywać będzie 
doborowa orkiestra “Polonez”.

Dochód z tej imprezy przeznaczo­
ny jest na zasilenie funduszu para­
fialnego. Komitet zabawy tworzą: 
Egiljusz Kirsten, przew.; Stanisław 
Stepek, Jerzy Szalony, Stefan Słowik, 
Czesław J. Trawiński, Władysława 
Liska, Ludwik Czarnik, Janina Sło­
wik, Maria Leffner, Antoni Kociubin- 832-8725.

Witold J. Pawlikowski — prezes 
Maria Zurczak — kierownik szkoły.

ski i Józefa K. Trawiński — człon­
kowie.

Z Życia Organizacyjnego Z.N.P.

Zebranie Wydziału 
Kobiet Okr. XIIZNP

Powakacyjne posiedzenie Wydziału 
Kobiet Okręgu XII ZNP odbędzie się 
w środę, 26 września w sali plac. 
14 SWAP o godz. 7 wieczorem.

Prosimy panie delegatki o liczne 
i punktualne przybycie, ponieważ 
mamy wiele ważnych spraw do zała­
twienia.

J. Binkowska — komisarka 
A. Kokoszka — koresp.

Posiedzenie Gr. 1900 ZNP 
Tow. Polska w Ogniu

Posiedzenie Tow. Polska w Ogniu 
Grupy 1900 ZNP odbędzie się 1 paź­
dziernika w sali posiedzeń przy 5639 
N. Milwaukee Ave. o godz. 7:30 wiecz. 
Na posiedzeniu będą omawiane ważne 
sprawy, dlatego prosimy wszystkich 
o przybycie.

Tadeusz Pyrchla — prezes 
Anna Nikiel — sekr.

Rejestracja Wyborców 
w Siedzibie Z.N.P.

Dla ułatwienia wszystkim, którzy 
jeszcze nie zarejestrowali się do wy­
borów, rejestracji można dokonać w 
siedzibie Związku Narodowego Pol­
skiego, 6100 N. Cicero Ave., codzien­
nie, od poniedziałku do piątku, w go­
dzinach biurowych, czyli od 8:16 rano 
do 4 po poł

Wiceprezeska ZNP Helena Szyma- 
nowicz ukończyła specjalny kurs i 
posiada uprawnienia do rejestracji 
wyborców.

Każdy Amerykanin polskiego po­
chodzenia, który jest uprawniony do 
głosowania, powinien glosować. Pra­
wo do głosowania mają obywatele 
Stanów Zjednoczonych.

Zabawa Jesienna 
Tow. Rat. Górka

Towarzystwo Ratunkowe Górka 
serdecznie zaprasza na “Zabawę 
jesienną”, która odbędzie się w sobo­
tę, 29 września w sali St. Nicholas. 
Początek o godz. 8 wiecz. Do tańca 
gra orkiestra “Blue Sky”.

Dochód przeznaczony jest na wy­
kończenie kościoła w Górce w Polsce. 
Zarząd Klubu serdecznie zaprasza 
członków z rodzinami, współpracu­
jące Kluby, oraz całą Polonię.

Ryszard Lewandowski — prezes 
Stanisław Lech — przew. zabawy

Zabawa Towarzyska 
Sekcji Pań 
Przy Z.K.P.

Sekcja Pań przy Związku Klubów 
Polskich urządza “Zabawę towarzy­
ską” 30 września br. (niedziela) w 
sali Z.K.P. przy 5835 W. Diversey 
Ave. o godz. 1 po poł.

Do rozlosowania będzie dużo warto­
ściowych fantów, ugościmy kołaczem 
i kawą.

Zapraszamy serdecznie członkinie 
Sekcji z rodzinami, wszystkie Kluby 
oraz naszych przyjaciół.

Anna Nikiel — prezeska 
Anna Gilski — sekr.

Koncert Chóru 
“Ensemble”

W dziesiątą rocznicę założenia chó­
ru “Ensemble” pod batutą Witolda 
Dobrzyńskiego wystąpi on w trzech 
koncertach. Pierwszy koncert odbę­
dzie się w sobotę, 29 września o godz. 7 
wieczorem w kościele św. Wieńczy­
sława, przy 3400 N. Monticello Ave. 
W programie utwory Bacha, Brahmsa 
i Mendelssona. Wstęp $5 od osoby.

Sędzia 
Rozstrzygnął Spór

Sędzia rozstrzygnął spór pomiędzy 
mieszkańcami budynku stojącego po 
drugiej stronie stadionu Wrigley 
Field a właścicielem tego budynku. 
Sędzia zdecydował, że mieszkańcy 
parteru domu przy 3639 N. Sheffield 
Ave. mogą mieć 5 osób na dachu, 
drugie piętro może mieć 15 a trzecie 
20 kibiców obserwujących rozgrywki 
baseball’a. Steve Woodruff, właściciel 
budynku może przyprowadzić 20 kibi­
ców zainteresowanych oglądaniem 
meczy drużyny Cubs.

Decyzja sędziego była odpowiedzią 
na pozew sądowy złożony przez loka­
torów budynku, którym właściciel 
próbawał odebrać prawo korzystania 
z “uprzywilejowanych miejsc kibiców 
sportowych”.

Sejmik
Okręgu XII ZNP

Komisarz i komisarka Okręgu 12 
Związku Narodowego Polskiego zwo­
łują na niedzielę, 21 października na 
godz. 1 po poi. Sejmik Okręgu XII 
ZNP.

Sejmik odbędzie się w sali para­
fialnej par. Naświętszego Serca Pana 
Jezusa, przy 4600 S. Wolcott Ave.

Uprasza się Gminy należące do 
Okręgu, o wysłanie pełnej liczby 
delegatów na ten Sejmik. Mandaty 
delegatów należy przesyłać do komi­
sarza, Kazimierza Jaśińskiego przy­
najmniej na 10 dni przed Sejmikiem, 
celem mianowania komitetów sejmi­
kowych.

Kaźmierz Jasiński — komisarz 
Jean Binkowska — komisarka

“Zabawa Towarzyska” 
Grupy 2714 ZNP, 

Tow. J. Piłsudskiego
Tow. Im. Marsz. Józefa Piłsudskie­

go, Grupa 2714 ZNP urządza “zaba­
wę towarzyską” w niedzielę, 7 pa­
ździernika br., w sali weteranów, 
6940 W. Diversey Ave. Początek o 
godz. 1:30 po poł.

Zarząd wraz z komitetem zabaw 
uprzejmie zaprasza wszystkich na­
szych członków i przyjaciół na tę 
zabawę.

Po zabawie będzie podana smaczna 
przekąska. L. Chabalowski, prez.;

A. Górski, hon. prez.; 
E. Bulgajewska, przew.

Powakacyjne Zebranie 
Gminy 120 ZNP

We wtorek, 25 września w lokalu 
Moskal Catering, 5639 N. Milwaukee 
Ave., o godz. 7:30 wieczorem, odbę­
dzie się miesięczne zebranie Gminy 
120 ZNP.

Jak zwykle po przerwie wakacyj­
nej, na tym pierwszym w sezonie je­
siennym zebraniu Gminy, będzie 
obfita zaległa i bieżąca koresponden­
cja oraz wiele innych ważnych spraw 
do załatwienia.

Dlatego Zarząd Gminy usilnie prosi 
wszystkich Delegatki i Delegatów o 
punktualną i jak najliczniejszą obec­
ność na tym zebraniu.

B. Parafińczuk — prezes 
E. Tragarz — sekr. prot.

Powakacyjne 
Posiedzenie 

Gminy 39 ZNP
Powakacyjne posiedzenie Gminy 39 

ZNP odbędzie się 2 października, 
w sali Paradise Hall, 1758 W. 48th 
St., o godz. 7 wiecz.

Prosimy wszystkich delegatów o 
przybycie, ponieważ jest to bardzo 
ważne posiedzenie. Tego samego dnia 
odbędzie się posiedzenie Komitetu 
Rozwoju, obecność członków jest bar­
dzo pożądana.____  „Frank Goryl, prezes; 

Anna R. Prusak, sekr.

Powakacyjne 
Posiedzenie 

Gminy 75 ZNP 
Bardzo ważne posiedzenie Gminy 

75 ZNP odbędzie się w piątek, 28 
września, o godz. 8 wieczorem, w sali 
Moskala, 5639 N. Milwaukee Ave.

Jest to bardzo ważne posiedzenie, 
ponieważ Gmina nasza obchodzi 70 
lat swojego istnienia. Z tej okazji 
zadecydowano urządzić bankiet w 
niedzielę, 4 listopada z nabożeństwem 
w kościele św. Jana Kantego, o godz. 
10:30 rano, przy 825 N. Carpenter i 
róg Chicago Ave.

Podczas tej Mszy św. nastąpi po­
święcenie nowych sztandarów pol­
skiego i amerykańskiego dla Gminy 
75 ZNP. Po uroczystościach w koście­
le odbędzie się bankiet w pięknej 
sali MoskaTs Mayfair, 5639 N. Mil­
waukee Ave., o godz. 2 po południu.

Będzie również na tą okazję wyda­
ny okazały pamiętnik, celem podkre­
ślenia tej historycznej chwili pracy 
i poczynań Gminy 75 ZNP.

Wszystkie te sprawy będą omawia­
ne na tym posiedzeniu, dlatego pro­
simy wszystkich delegatów naszej 
Gminy o przybycie na to posiedzenie, 
aby wszystkie te sprawy wspólnie 
omówić.

Wszyscy delegaci i członkowie, ma­
jący ogłoszenia do pamiętnika pro­
szeni są o przyniesienie na owe po­
siedzenie.

Stanisław Scibło, prezes
Władysław Kuman, sekr. i koresp.

Family wnLMii1ink System (M)
a division of Family Link Corporation

3015 N. LAWNDALE AVE., CHICAGO, IL 60618
TEL.: (312) 227-1223 • 1-800-821-8059 (excl. Illinois)

LONDYN
7-dniowe pobyty w Londynie - noclegi ze śniadaniem, bezpośrednie przeloty

BRITISH AIRWAYS JUMBO 747 — odloty codziennie od poniedziałku do czwartku. 
Ceny: BOSTON $621, NEW YORK $666, CHICAGO lub DETROIT $751, 
BALTIMORE, WASHINGTON lub PHILADELPHIA $683, LOS ANGELES, 

SAN FRANCISCO lub SEATTLE $862, MIAMI $780.
ZNIŻKI dla dzieci. • ZAMÓWIENIA PRZYJMUJĄ RÓWNIEŻ BIURA PODRÓŻY
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“Zły Sen Czernienki”
Wkrótce minie 67 lat od rewolucji, która 

miała zamienić Rosję w raj na ziemi. Z tego raju 
komunizm miał rozszerzać się na kraje sąsiednie 
aż do opanowania całego świata. Rzeczywistość 
przeczy marzeniom rewolucjonistów sprzed lat.

Zamiast rozkwitu Związek Sowiecki przeżywa 
zastój ekonomiczny. Zamiast raju na obszarach 
Imperium carów powstało piekło. Ogromny 
i bogaty kraj nie może wyżywić swej ludności, 
która w ciężkich warunkach życia “pociesza 
się” wódką, pracuje niechętnie i mało. Prze­
mysł (poza wojennym) pozostaje daleko w tyle 
za Zachodem i produkuje dużo bubli. Bezna­
dziejność i apatia wyparły radość życia.

Słabość wewnętrzna odbija się niekorzystnie 
na polityce zagranicznej Związku Sowieckiego. 
Imperium czerwonych carów jest ciągle super­
mocarstwem i potęgą militarną, ale w okresie 
powojennym jego prestiż na arenie między­
narodowej nigdy nie był mniejszy niż obecnie.

Tyg. “U.S. News and World Report” w ob­
szernej analizie sytuacji Związku Sowieckiego 
dopatruje się trzech przyczyn jego schyłku.

Od choroby Breżniewa w 1977 r. Związek 
Sowiecki przeżywa kryzys przywództwa. Brak 
silnej ręki u steru wytworzył próżnię na Krem­
lu. Starcy boją się nowych inicjatyw i idei, bo 
w razie niepowodzenia mogą stracić władzę. 
Wobec tego ograniczają się do obrony swoich 
pozycji i status quo.

Zachwiała się równowaga sił między Zacho­
dem i Wschodem na korzyść Zachodu. Gdy 
w Związku Sowieckim pogłębia się zastój eko­
nomiczny, Stany Zjednoczone zaczęły zrzucać 
z siebie uraz powietnamski i “Watergate” i 
wchodzić w okres rozkwitu gospodarczego, któ­
rego motorem jest nowa technologia oraz ma­
sowe stosowanie komputerów. Program do- 
zbrajania podniósł potęgę militarną Stanów 
Zjednoczonych, co łącznie z błędami sowieckimi 
w stosunku do zachodniej Europy, przyczyniło 
się do wzmocnienia NATO.

Komunizm kiedyś popularny w masach ro­
botniczych i modny wśród intelektualistów 
stracił siłę atrakcyjną. Opłakany stan gospo­
darki sowieckiej i innych państw rządzonych 
przez komunistów, prześladowanie wszystkich, 
którzy myślą inaczej niż nakazują reżymy 
komunistyczne, surowa cenzura itd. przekonują 
nawet wielu naiwnych, że marksizm-leninizm 
nie niesie z sobą raju na ziemi i nie jest 
ideologią przyszłości.

“U.S. News and World Report” ostrzega 
jednak przed zbytnim optymizmem. Związek 
Sowiecki znalazł się w defensywie, ale ciągle 
jest potęgą militarną i nie należy spodziewać 
się jego rozkładu w bliskiej przyszłości. Jak 
ranny lew, Kreml wraz z pogłębianiem się 
trudności może stać się bardziej niebezpieczny 
niż dotychczas.

Przegląd sytuacji w świecie wykazuje wy­
raźnie, że wpływy sowieckie kurczą się. Nawet 
w bloku “demokracji ludowych” utworzonych 
po wojnie przez Armię Czerwoną i NKWD, 
panuje wrzenie. Czołgi i palki zmiażdżyły “So­
lidarność” w Polsce, ale nie zabiły dążeń do 
wolności, niepodległości i godności ludzkiej.

Jaruzelski płaszczy się na Kremlu, ale inni 
prokonsulowie, nawet najwierniejsi, jak wscho- 
dnioniemiecki Honecker, węgierski Kadar, buł­
garski Żiwkow, nie mówiąc już o rumuńskim 
Ceausecu, często chodzącym własnymi drogami, 
usiłują wyzyskać bezwład na Kremlu do więk­
szego usamodzielnienia się. Nie wystarczyło

niezadowolenie moskiewskiej “Prawdy,” które 
poprzednio zwykle wystarczało, trzeba było 
wyraźnego “njet” Andreja Gromyki, by Ho­
necker odwołał wizytę w Bonn. Czy do pomy­
ślenia było kilka lat temu, by np. Węgry, 
zmuszone do bojkotu Olimpiady w Los Angeles, 
upamiętniły ją wydaniem pamiątkowych mo­
net ...? • ,

Zaledwie dwa lata temu, gdy zdawało się, że 
energiczny Andropow zastąpił chorego Breż­
niewa, ruchy “pokojowe” w zachodniej Europie 
stały się siłą, która zaczęła zagrażać niektórym 
rządom. Prez. Reagan nie cieszył się dobrą opinią.

Nawet ośrodki prwicowe zarzucały mu nie­
bezpieczną w erze atomowej wojowniczość 
i prowokowanie Moskwy. Rozluźnianie współ­
pracy z Washingtonem uważano za konieczność.

Obecnie nastroje są zupełnie inne, do czego 
w części przyczyniła się arogancja i błędy star­
ców na Kremlu. Ruchy “pokojowe” straciły 
grunt pod nogami. Mimo furii Moskwy rządy 
RFN, W. Brytanii i Włoch dotrzymały przyrze­
czeń i rakiety Pershing oraz Cruise zostały 
rozmieszczone na ich terenach. Europejczycy 
obwiniają Kreml a nie Biały Dom za zerwanie 
rokowań rozbrojeniowych.

ZSRR rozszerzył swoje wpływy na Bliskim 
Wschodzie. Zawdzięcza to wyłącznie dostawom 
broni do państw, którym Stany Zjednoczone 
nie chciały sprzedać broni. Syria jest głównym 
sprzymierzeńcem Moskwy w tym regionie glo­
bu, a Jemen Południowy nieomal kolonią.

Ostatnio znaczne zakupy broni w Sowietach 
poczyniły Kuwejt i Jordania, a Egipt ociepla 
swoje stosunki z Moskwą. Są to jednak wątpliwe 
korzyści. W. Brytania, Stany Zjednoczone, a 
także ZSRR przekonały się, że nie można 
polegać na Arabach.

W Azji Moskwa opiera się na starym kliencie 
—Wietnamie. Zyskałą sprzymierzeńca w In­
diach (dzięki dostawom broni), ale pogróżkami 
wpędziła Czerwone Chiny w ramiona Stanów 
Zjednoczonych a Japonię skłoniła do zwiększe­
nia sił zbrojnych.

W Afryce jedynie w Etiopii powstała partia 
wzorowana na sowieckiej. Równocześnie Afry­
ce Południowej udało się osłabić wpływy so­
wieckie w Mozambiku a nawet w Angoli.

Uwolnienie Grenady było punktem zwrot­
nym w konfrontacji Stanów Zjednoczonych 
z ZSRR na półkuli zachodniej. Wybory w Sal­
wadorze przekonały nawet wielu krytyków 
polityki Stanów Zjednoczonych, że komuniści 
mogą dojść do władzy tylko siłą. Delegacja 
reżymu Nikaragui dowiedziała się w Moskwie, 
że nie może liczyć na większą niż dotych­
czas pomoc ekonomiczną i militarną. Nawet 
wierny sojusznik Castro otrzymał ostrzeżenie, 
że ZSRR nie będzie ryzykował wojny ze Sta­
nami Zjednoczonymi w obronie jakiegokolwiek 
państwa na półkuli zachodniej.

“U.S. News and World Report” artykuł o 
“stanie” ZSRR zatytułował “Zły sen Czernien­
ki.” Krótki przegląd sytuacji w świecie i w 
bloku sowieckim wykazuje, że jest to trafny tytuł.

Imperium Sowieckie weszło w stadium schył­
kowe. Źródłem słabości jest przede wszystkim 
system komunistyczny. Nie bez znaczenia jest 
również fakt, że gdy na Kremlu panuje bezwład 
w Białym Domu mieszka prezydent, który 
rozumie niebezpieczeństwo komunizmu i ma 
odwagą przeciwstawiać mu się wszędzie, gdzie 
jest to możliwe.

Wzrost Ekonomiczny Zapewniony
Pod koniec lata gospodarka kraju wykazuje 

znaczny rozmach, pisze tyg. “Business Week!’ 
Najważniejszym czynnikiem jej siły są inwe­
stycje, które powinny zachować obecny dyna­
mizm przynajmniej do końca roku.

Z nadejściem jesieni zwykle wzrasta zatrud­
nienie. W tym roku należy spodziewać się 
również wzrostu indywidualnych dochodów, 
co łącznie powinno przyczynić się do zwiększe­
nia się obrotów w handlu detalicznym, które 
osłabły w okresie letnim.

W prasie wzrosły znacznie ogłoszenia ofert 
pracy (do 138, biorąc stan z 1967 r. za 100), 
a “Manpower Inc.”, największa agencja pośred­
nictwa pracy, dostarczająca firmom robotni­
ków niekwalifikowanych, twierdzi, że więk­
szego zapotrzebowania na robotników nie było 
od 1978 r. i firmy przyjmują do pracy coraz 
więcej ludzi. Największe zapotrzebowanie jest 
w stanach południowych. W tej dziedzinie 
zajmują one pierwsze miejsce nieprzerwanie 
przez dwa i pół roku.

Produkcja przemysłowa wzrasta również. Po 
zwolnieniu tempa w lipcu, wzrosła nieznacznie 
w sierpniu i powinna wzróść więcej we wrześniu.

Do spadku produkcji w lecie przyczynia się 
zamykanie zakładów pracy na dwa lub trzy 
tygodnie z powodu wakacji. Zwiększyło to roz­

piętość między zamówieniami a produkcją.
W lipcu zamówienia były wyższe nad pro­

dukcją o 0.8 proc. Przez rok i pół zamówienia 
stale przewyższają produkcję. Odnosi się to 
zarówno do przemysłu cywilnego jak i wojen­
nego. W tym drugim rozpiętość jest nawet 
większa niż w przemyśle cywilnym.

Inwestycje podtrzymują rozwój ekonomiczny.
W drugim kwartale br. wzrosły one o 38 proc, 

do rekordowej sumy $37.1 biliona (miliarda). 
Jest to suma jaką tysiąc największych firm 
wydało na inwestycje. W porównaniu z rokiem 
ubiegłym, tegoroczne wydatki na inwestycje 
(poza przemysłem naftowym) są o 78 proc, 
większe.

Przewaga zamówień nad produkcją zapewnia 
przemysłowi pracę na wiele miesięcy. Przewi­
dywania, że wzrost ekonomiczny utrzyma się 
przez cały następny rok są więc oparte na 
solidnych podstawach.

To i Owo
Znani aktorzy dorabiają sobie reklamą róż­

nych wyrobów. Liz Taylor za reklamę futer 
otrzymała 2 miliony dolarów, Orson Wells za 
reklamę wina zainkasował 1 milion dolarów, a 
Farrah Fawcett za reklamę kosmetyków — 6 
milionów dolarów.

Kraj Chrześcijański?W/
PISZĄ;
Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Fritz i Andrej
CHICAGO SUN-TIMES - Demo­

kratyczny kandydat na prezydenta. 
Walter F. Mondale twierdzi, że w 
czasie swego spotkania z sowieckim 
ministrem spraw zagranicznych An- 
drejem Gromyką, nie będzie usiłował 
przewyższyć, czy podejść prezydenta 
Reagana, który następnego dnia ma 
zasiąść do obrad z tymże Gromyką.

A więc dobrze. Powinien on się ści­
śle trzymać tego zobowiązania i nie 
dać się ponieść perspektywom spotka­
nia na szczycie w czasie kampanii 
wyborczej.

Zrozumiale, że Mondale’owi idzie 
o właściwe tego rodzaju konferencjom 
dalekosiężne zdobycze polityczne. Jego 
kampania wyborcza chwieje się i do- 
znaje fiaska, a osobiste spotkanie z 
Gromyką ma na pewno nieco kon­
kretniejszy wyraz niż ściskanie dłoni 
podczas wizyt w fabrykach.

Motywy jednak, którymi kierowali 
się Sowieci, zapraszając Mondale’a 
na konferencję, są, jak zwykle dość 
mroczne.

Gromyko może chce wybadać Mon­
dale’a na temat jego planu ogłosze­
nia moratorium dla prób z bronią, 
mimo, że doradca Mondale’a twierdzi, 
iż kandydat na prezydenta ma zamiar 
mówić o prawach ludzkich, o dysy­
dencie sowieckim Andreju Sacharo- 
wie i kontroli zbrojeń.

Sowieci chcą spotkać się tak z Mon- 
dalem, jak i z Reaganem, by zade­
monstrować neutralność Kremla w 
amerykańskich wyborach.

Mogą oni po prostu upatrywać w 
Mondale’u znaną im i przyjazną oso­
bę. Mondale spotkał się przecież po­
przednio jako wiceprezydent kilka ra­
zy z Gromyką.

Sowieci jednak nie mogą brać udzia­
łu w wyborach. Nie mogą oni także 
wywierać wpływu na jakiekolwiek 
glosy nie stanowiące części tego, czy 
innego marginesowego odłamu lewi­
cowego. Przypuszcza się, że Mondale 
zostanie usłużnie użyty do zestroje­
nia konferencji w Białym Domu. Na­
stępnie zostanie odsunięty na bok. 
Zobaczymy co z tego wyniknie.

Rola Mondale’a jest jednak jasna. 
Jest on kandydatem i, jak sam przy- 
znaje, nie posiada teki spraw zagra- 
nicnych.

“Ameryka ma tylko jednego prezy­
denta w tym samym czasie” — po­
wiedział Mondale, zaznaczając, że gdy 
prezydent będzie rozmawiał z Grymy- 
ką 28 września, będzie on mówił w 
imieniu wszystkich Amerykanów.

Mondale będzie mówił tylko za sie­
bie samego i powinien unikać poku­
sy, że jest to okazja do wyciągnięcia 
korzyści dla swojej kampanii.

spotkania na szczycie są dla tych, 
którzy są u szczytu, a nie dla kandy­
datów szukających głosów.

Kanada Chce Zmiany
ZWIĄZKOWIEC (Kanada) - Brian 

Mulroney i Konserwatyści odnieśli 
ogromne zwycięstwo — jest to fakt, 
który całkowicie zmieni układ sił 
politycznych w Kanadzie — w każdym 
razie w ciągu najbliższych 4 lat. Jedno­
cześnie jednak śmiem twierdzić, że 
kierunek polityki nowego rządu kana­
dyjskiego nie ulegnie zmianie w jakiś 
istotny sposób. Jeśli stałoby się ina­
czej, oznaczałoby to niedotrzymanie 
przyrzeczeń przedwyborczych przez 
zwycięską partię.

W rzeczy samej bowiem, program 
przedwyborczy Mulroney’ego nie ró­
żnił się w istotny sposób od programu 
rządu Turnera. Można bez najmniej­
szego ryzyka błędu stwierdzić wręcz, 
że były to programy bliźniacze. Fakt, 
że pomimo to, zdecydowane zwycię­
stwo w wyborach odniósł właśnie Mul­
roney świadczy wyłącznie o tym, iż 
społeczeństwo kanadyjskie chciało 
zmiany nie tyle programu, ile rzą­
dzącej partii. Kanada chciała po 
prostu zmiany przy sterze rządu po 
20 latach niemal nieprzerwanej władzy 
Partii Liberalnej. Zmiana, jaką nie­
wątpliwie również stanowiła osoba 
ostatniego premiera, Johna Turnera, 
okazała się niewystarczająca.

Jest w tym zresztą swoista logika: 
skoro bowiem programy polityczne 
Liberałów i Konserwatystów były 
bliźniaczo podobne, niechże więc 
realizują ten program ci, którzy w 
ciągu wielu lat nie mieli szansy za­
prezentowania swoich walorów. Z 
drugiej jednak strony, fakt wygrania 
wyborów przy pomocy liberalnego w 
swej istocie programu, kładzie pewną 
presję na Konserwatystów. Zdają oni 
sobie sprawę, iż nie mogą sobie pozwo-

Co się tu dzieje? Haynes Johnson z 
“Washington Post”, przestraszył się, 
tak jest przestraszył, nieukrywaną 
obecnością tematów i delegatów chrze­
ścijańskich na konwencji w Dallas. 
“New York Times” uciekl się do sło­
wa rzadko używanego przez tę re­
dakcję “grzech”, potępiając “wkro­
czenie pana Reagana w świat mo­
ralności”. Dotyczyło to wypowiedzi 
Prezydenta wygłoszonych w czasie 
uroczystego śniadania i wyłącznie tego 
wystąpienia.

Normalnie zrównoważony kolum- 
nista William Safire postawił hipote­
zę, że Reagan w swej następnej ka­
dencji może zastanawiać się nad ewen­
tualnością “narzucenia narodowi, 
który woli praktykować swą religię 
prywatnie, rząd religijny”.

Ściśle mówiąc, 1) P. Reagan ma 
pełne prawa do swych przekonań 
religijnych, 2).Każdy, kto jest prze­
ciwny tego rodzaju protestanckiemu- 
chrześcijaństwu, zachęcany jest do 
tego, aby glosował przeciw Prezyden­
towi, nawet gdyby chodziło jedynie o 
powody religijne.

Dla pewności należy bardziej na­
świetlić zagadnienie. Gdyby ktoś je­
szcze o tym nie słyszał, Ameryka 
przeżywa obecnie olbrzymią odnowę 
religijną, przeważnie poza Boston- 
New York-Washington, korytarzem 
środków masowego przekazu. Tu od­
nowa religijna ma swój cykliczny 
precedens w historii Stanów Zjedno­
czonych : ma wiele źródeł i przy­
biera wiele różnych form, nie mniej 
jest bardzo żywotna, rozrastająca się 
i silna.

W najbardziej ogólnym znaczeniu, 
odpowiada uniwersalnej ludzkiej intu­
icji o tym, że istnieje coś bardzo wa­
żnego, istotnego poza tym, co może 
pojąć umysł ludzki. Silny powrót do 
tej czasowo ograniczonej ludzkiej in­
tuicji jest po prostu faktem zarówno 
kulturalnym jak też politycznym.

Pierwszych osadników w tym kra­
ju, motywowała religia, kolonia w 
zatoce Massachusetts powstała jako 
odłam protestanckiej utopii. Hiszpań­
scy kupcy i kapłani zdobywali Za­
chód, gdzie odbyła się demokratyczna 
konwencja, w mieście nazwanym imie­
niem św. Franciszka.

Ruch zmierzający do obalenia nie- 
wonictwa miał swe moralne podstawy 
u Johna Wesley i Williama Wilber­
force, a armia Unii, maszerowała 
przy dźwiękach milenijnego hymnu 
“The Battle Hymn of the Republic”.

Wozy pionierów i później tory ko­
lejowe podążały na Zachód w poszu­
kiwaniu nowych ziem, złota, ale ró­
wnież Boga. Bryan prowadził kampa­
nię przeciw “Złotemu Krzyżowi” i 
Franklin Roosevelt, w przemówieniu 
deklarującym wojnę w 1914 r. przy- 
rzekl, zwycięstwo nad Japończykami, 
“z Bożą pomocą”.

Ruch swobód obywatelskich ma 
swe religijne podłoże, podobnie jak 
ruch pokojowy. Książki o tematach 
religijnych mają obecnie większe po­
wodzenie niż np. książki Jamesa Mi- 
chenera czy Judith Kranz.

Stany Zjednoczone przetrwały ja­
ko państwo cieszące się niepodległo­
ścią przez 180 lat w czasie których 
modlitwa w szkołach była zalegalizo­
wana. Cóż więc “strasznego” w tym, 
że Prezydent pragnie, podobnie jak 
pragnie tego społeczeństwo, aby znów 
przywrócić modlitwę do szkół?

Jednym ze źródeł emfazy na temat 
religijnych wypowiedzi prezydenta 
Reagana jest napewno polityka. Li­
berałowie, słusznie zresztą, boją się, 
że wykorzystuje on w ten sposób ener­
gię obecnej odnowy religijnej. Wcho­
dzi tu jednak w grę jeszcze inna 
sprawa. Krytycy wydają się być za­
niepokojeni tym, że próbuje on przy­
wrócić protestancką jednomyślność 1

Prawdą w tej materii jest to, że 

lić na obcinanie wprowadzonych przez 
Liberałów uprawnień społeczeństwa 
do szerokiej pomocy socjalnej. Mul­
roney przyrzekł wyborcom, że tychże 
uprawnień nie ruszy — gdyby więc 
nie dotrzymał słowa, odbiłoby się to 
na wynikach następnych wyborów.

Zgodnie z przedwyborczymi przy­
rzeczeniami Mulroney’ego, możemy 
oczekiwać również i tego, że nowy 
premier tego kraju będzie w pełni 
honorował zarówno dwujęzyczność, 
jak i wielokulturowość Kanady; mo­
żemy oczekiwać, że pozycja mniej­
szości etnicznych nie zostanie w społe­
czeństwie kanadyjskim zachwiana.

I ten właśnie fakt, że kto chce wy­
grać wybory w Kanadzie musi za­
akceptować zdobycze socjalne i kultu­
rowe tego wieloetnicznego społeczeń­
stwa — jest zwycięstwem nas wszy­
stkich, zarówno zwolenników Partii 
Postępowo-Konserwatywnej, jak i 
Partii Liberalnej, a nawet NDP.

Jacek Borzęcki 

przez większość swej historii Amery­
ka była krajem protestanckim i nie 
cierpiała żadnych sprzeciwów w tej 
sprawie. Zarówno John Kennedy w 
Houstonie jak też ks. John Courtney 
Murray w swych dziełach teologi- 
cnych, postąpił poważnie naprzód w 
asymilowaniu katolicyzmu w amery­
kańsko — protestancką jednomyślność. 
Judaizm również kwitnie, szczególnie 
w swym odłamie asymilacyjnym.

Starsze, bardziej umiarkowane ko­
ścioły protestanckie straciły na sile, 
w międzyczasie, wyłoniło się czterech 
kandydatów do władzy.

Jako pierwsza na arenę polityczną 
wystąpiła zorganizowana sekularyza­
cja reprezentowana przez AOLU. Z 
tego właśnie stanowiska zaatakowano 
stary porządek do tego stopnia, że 
wystąpiono do sądu przeciw wysta­
wianym na widok publiczny szopkom 
w okresie święta Bożego Narodzenia. 
Dążeniem sekularyzmu było, aby re­
ligia stała się sprawą prywatną. W 
1970 r., wystąpiono przeciw rządowi 
za “Wierzymy w Boga”. Rząd wygrał. 
Obecnie, Sąd Najwyższy wydal orze­
czenie pozwalające na umieszczenie 
żłóbka w Pawtucket, Rhode Island 
w okresie bożonarodzeniowym.

Jeśli dostosujemy się do chronologii, 
to drugim pretendentem do władzy, 
znacznie potężniejszym, jest ruch pro­
testancki, który powstał poza główny­
mi odłamami kościołów protestan­
ckich, częściowo jako protest przeciw 
nim. Ma on swe korzenie we wcze­
śniejsze tradycji ewangelickiej, ale 
jest również odpowiedzią na sekula- 
ryzm Popiera tradycyjne wartości, 
specjalnie jeśli chodzi o sprawy zwią­
zane z seksem. Około czterdzieści 
milionów Amrykanów przyznaje obe­
cnie, że są nowo narodzonymi chrze­
ścijanami, jeśli i komukolwiek wyda- 
je się, że ruch ten “przeminie z wia­
trem” — bardzo się myli.

Trzecim pretendentem w amerykań­
skiej polityce religijnej są organiza­
cje żydowskie, które popierają Izrael. 
Mają one poważną silę polityczną a 
po części, również siłę motywowaną 
przez religię.

Czwartym pretendentem jest ko­
ściół katolicki, który jest specjalnie 
bojowy jeśli chodzi o zabiegi przery­
wania ciąży. Niedługo napewno ktoś 
zapyta panią Ferraro czy pana Cuomo 
o to, dlaczego “prywatnie” są prze­
ciwni zabiegom, na jakiej podsta­
wie. . . i wtedy zobaczymy pewną 
aktywność jeśli chodzi o zdefiniowa­
nie postaw.

Cztery powyższe siły religijne są 
obecnie bardzo silne w amerykańskiej 
kulturze i przez to silne w polityce. 
Prezydent Reagan doskonale sobie 
radzi z trzema z nich. Możliwie wła­
śnie to “przeraża”?

Jest jednak jeszcze jedna siła, któ­
ra zawsze dotąd historycznie zwy­
ciężała. Pozostanie prawdopodob­
nie nadal w tym kraju. Można ją 
nazwać — “Systemem pluralizmu” — 
który pozwla na różnice, ale w ści­
śle określonych granicach, jiie jest 
jednak pod żadnym względem “ne­
utralny” jeśli chodzi o religię. Wie­
rzą w Boga.

(Na podst. “National Review” 
z 21 września br. tł. ar.)

Handel Czy Rabunek?
Wyroby o łącznej wartości 443 min 

rubli oto “plon” handlowców z Pol­
ski. Na taką sumę opiewają zawarte 
przez nich kontrakty z centralami 
handlu zagranicznego Związku So­
wieckiego. Kontrakty podpisano 
podczas “tradycyjnej” wystawy 
“Sdtełano w Polsze”. Na rynek so­
wiecki Polska wysyłać będzie m. in. 
kompletne obiekty przemysłowe, stat­
ki, maszyny dla rolnictwa i przemysłu 
spożywczego, maszyny włókiennicze, 
urządzenia dla przemysłu farma­
ceutycznego, sprzęt medyczny i labo­
ratoryjny, farmaceutyki, kosmetyki.

Rozliczenia — jak poprzednio — w 
rublach transferowych. Wiadomo co 
to oznacza. Z przeglądu listy towa­
rów też można dojść do interesują­
cych skojarzeń — oto np. wysyłać 
się będzie do Związku Sowieckiego 
sprzęt medyczny i farmaceutyki, 
tymczasem wiadomo, jak wygląda 
sytuacja w Polsce z lekarstwami 
oraz ze sprzętem diagnostycznym.

Na pocieszenie polscy handlowcy 
zawarli transakcje importowe na 
kwotę 133 min. rb. Komunikat PAP 
nie sprecyzował, co Polakom uda się 
wywieźć od Rosjan. Mówi jedynie, 
że Polska zakupiła maszyny rolnicze 
oraz poszukiwane na rynku krajowym 
artykuły powszechnego użytku.

Myśl
Poranny spacer jest błogosławień­

stwem na cały dzień.
Henry D. Thoreau
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nik przewidują, że dorosły powinien 
kupować rocznie ponad 5 szt. bieli­
zny a dzieci ponad 11 sztuk. Tym­
czasem, w roku bieżącym ta staty­
styczna średnia dla dorosłych wynie­
sie niewiele ponad 2 szt.

Od siebie dodajmy, że w innej re­
żimowej gazecie pisano o produkcji 
bielizny i stwierdzono, iż zmieniła się 
“polityka produkcyjna”.

Dawniej bardziej się opłacało pro­
dukować bieliznę dziecięcą, ponieważ 
licząc na sztuki, produkowano ich 
więcej, co świadczyło o sprawności 
zakładu. Później chodziło o to, aby 
produkować mniej, oszczędzać czas. 
Zaczęto więc produkować bieliznę 
dla dorosłych. . . . Okazało się je­
dnak, że ani jedna ani druga metoda 
nie dała żadnych rezultatów, bo nadal 
zarówno polskie dzieci jak i dorośli, 
muszą chodzić w zimie. . . za prze­
proszeniem. . .bezmajtek.

“Ot Raj! — Wszystko według nie­
dościgłych wzorów radzieckich”!

ŚMIERĆ MO TORO WODNIAKA
Na zawodach motorowodniaków na 

rzece Meuse o Wielką Nagrodę Belgii 
Formuły I stracił życie angielski za­
wodnik Tom Percival. Jego łódź wy­
wróciła się a on sam wypadł na brzeg 
rzeki. Anglik zderzył się z włoskim 
motorowadniakiem Fabrizio Bocca w 
czasie pierwszego wyścigu, gdy Per­
cival próbował prześcignąć Włocha. 
W czasie drugiego wyścigu zawody 
zostały przerwane z powodu złej po­
gody.

30-letni Anglik odniósł złamanie krę­
gów i czaszki. Bocca jest także w 
szpitalu ze złamanym biodrem. Jest 
to już czwarty śmiertelny wypadek w 
czasie wyścigów motorowodniaków 
Formuły I w tym sezonie.

malował ich zewnętrzne ściany na jaki 
kolor chce?

Rozesłane rozporządzenie o zaka­
zie malowania domów będzie obowią­
zywało tych, którzy mieli zamiar po­
malować wynajęte od CHA domy. 
Ci którzy to zrobili przed wysłaniem 
powiadomienia nie będą pociągnięci 
do odpowiedzialności i farba ze ścian 
ich domów'nie będzie ściągana. Za­
rządzenie CHA nie spotkało się z 
aprobatą ludzi których ono dotyczy. 
L. Mhoon twierdzi, że “budynki CHA 
wyglądałyby dużo lepiej pomalowane 
kolorowo niż tak jak większość z nich 
wygląda obecnie’”.
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Ponadto można zamówić Dzien­
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Wisła wygrała na rzuty karne 4:3. 
Gratulowano H. Nowakowi, iż w ner­
wowej sytuacji wykonał swoje zada­
nie, a kibice na rękach znieśli z boiska 
bramkarza zespołu polskiego.

Zadanie Wisły było trudne, ponie­
waż w czasie spotkania, kiedy już 
nie wolno było zmieniać graczy — je­
den z zawodników Wisły został kontuz­
jowany i pozostawał na boisku z ko­
nieczności jako statysta. O tyle więk­
szy ciężar gry pozostawał na bar­
kach jego kolegów.

Wisła grała w składzie: Wojciech 
Tofilo — bramka, H. Nowak, W. Las­
kowski, S. Pytel, M. Krawczyk — obro­
na; K. Matuszewski, Z. Kostrzewiń- 
ski, Z. Duszkiewicz — pomoc; Z. Drozd, 
M. Drozd, H. Pikul, R. Kozłowski, 
M. Gorzelany, K. Drabik, A. Lipiń­
ski — atak. T. Kozłowski, menażer. 
Kasa — panie Jola Czamacka i Iza­
bella Borkowska, pp. J. Jakubów, 
J. Sokołowski. Estetyczne afisze - pp. 
Jacek Sokowski i grono jego przy­
jaciół, sprawy techniczne K. Stachań- 
ski. » * * »

NIEOCZEKIWANA CIĄŻA?
Nie wpadaj w rozpacz .. .

my możemy pomóc
• Bezpłatne Testy Ciążowe
• Życzliwi Doradcy
• Pomoc Lekarska
• Pomoc Finansowa
• Zrozumiałe i Prawdziwe 

Informacje o Usuwaniu Ciąży
AID FOR WOMEN 

8 South Michigan
Suite 1300 • 621-1100

Finał Illinois Stat Cup rozegrany 
zostanie dopiero w październiku pod 
zarządem Illinois Soccer Ass’n. Prze­
ciwnikiem Wisły będzie zwycięzca me­
czu Adria — Zapotlan, jaki będzie gra­
ny najprawdopodobniej w niedzielę, 
23 września — jak podaje E. Skiba. 
Na meczu Wisła — Schwaben obecny 
był prezes N.S.L. Mr. Joe Rodrigues.

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE

ZAPISY
DO SZKÓŁKI PIŁKARSKIEJ 

KLUBU SPORTOWEGO EAGLES
Klub sportowy Eagles prowadzi ja­

ko jedyny z polskich klubów sporto­
wych szkółkę piłkarską dla dzieci od 
8 lat. Jako jedyny również klub, nie 
bierze żadnych opłat za udział w tre­
ningach, prowadzonych przez wysoko 
wykwalifikowanych trenerów.

Po bliższe informacje uprasza się 
telefonować do klubu na nr 252-9551 
po 6-ej wiecz. lub przyprowadzić swo­
je pociechy bezpośrednio na zajęcia 
do parku przy Fullerton i Narragen- 
set we wtorki i czwartki o godz. 6-ej 
wieczorem.

Witamy późniejszych wielkich pił­
karzy a pamiętać również należy, że 
piłka nożna wśród młodzieży rozwija 
się bardzo szybko. Drużyny piłkar­
skie posiadają również wszystkie 
większe uniwersytety, gdzie młodzież 
piłkarska może otrzymać stypendia, 
tj. za darmo naukę i tym oszczędzi 
rodzicom kilka tysięcy dolarów.

Prosimy więc rodziców o zapisy­
wanie dzieci od lat 8 do szkółki pił­
karskiej klubu sportowego Eagles.

Oba filmy posiadają podtytuły 
gielskie.

Warto również nadmienić, że po raz 
ostatni bilety na dwa filmy w cenie 
tylko $2.75.

Godziny pokazów codziennie: “Os­
tatnie dni pokoju” o godz. 6:00 i 
9:25 wiecz. “Rozwodów nie będzie” 
tylko raz o 7:40 wiecz. Kino otwarte 
już od 5:30 wiecz. Jeśli przyjdziecie 
przed 7:40, to obejrzycie oba filmy.

(RM)

Drugi film pod tytułem “Rozwodów 
nie będzie” — to doskonała kome­
dia obyczajowa, złożona z 3 obrazków: 
w pierwszym rzecz dzieje się w Urzę­
dzie Stanu Cywilnego, gdzie zniecier­
pliwiony oblubieniec, oczekując na 
przybycie swj ukochanej ostatecznie 
rezygnuje z małżeństwa. Treścią 
drugiego opowiadania jest zakład 
dwojga ludzi, którzy zupełnie się nie 
znając, postanowili zawrzeć związek 
małżeński, a czy do tego dojdzie 
zobaczymy w filmie “Rozwodów nie 

’ będzie”.
W trzeciej części filmu zobaczymy 

perypetie dwojga młodych ludzi, 
i chcących się pobrać. Ze względu jed- 
, nak na ich młodociany wiek nie mogą 

dostać ślubu. Jaka zatem czeka ich

Na rozpoczęcie sezonu kino Milford 
proponuje obejrzenie 2 znakomitych 
polskich filmów o odmiennych tema­
tykach.

Pierwszym filmem jest film na sze­
rokim ekranie w reżyserii S. Lenar­
towicza pod tytułem “Ostatnie dni 
pokoju” osnuty na tle powieści zna­
nego pisarza Tadeusza Dołęgi-Mosto- 
wicza pt. “Pamiętnik Pani Hanki” 
i przedstawia beztroskie życie przed­
wojennej śmietanki towarzyskiej.

Piękna aktorka Lucyna Winnicka 
gra doskonale rolę Hanki, żony pol­
skiego dyplomaty. Jedynym celem 
jej życia i takich kobiet jak ona jest: 
kochać i być kochaną, czerpać z ży­
cia wszystko, co przyjemne, nie przy­
puszczając, że nadchodząca i nie­
unikniona wojna zniszczyć może bez­
powrotnie wszystkie wygody beztro­
skiego życia. Ostatecznie w piękny, 
słoneczny dzień, jak burza niespo­
dziewanie spada wieść o ataku wojsk 
niemieckich na Polskę i od tej chwi­
li po rozpaczliwej walce narodu na­
stępuje ciężkie jarzmo okupacji . . . 

SIA TKARZE POLSKI
W SAO PAULO, BRAZYLIA

Reprezentacja polskich siatkarzy 
zegrała w Sao Paulo w międzynaro­
dowym turnieju swój ostatni mecz, 
wygrywając z Jugosławią 3:2 (9:15, 
13:15, 16:14, 15:5, 15:11). Mecz trwał 
dwie godziny.

W finale Brazylia pokonała Kubę 
po blisko trzech godzinach 3:1 (16:14, 
18:20, 15:11, 15:12). Było to piąte 
zwycięstwo Brazylii w tym tunieju. 
Brazylia zajęła pierwsze miejsce w 
całym turnieju.

Ostateczna kolejność turnieju w Sao 
Paulo wygląda jak niżej: 1. Brazylia 
- 5 zwycięstw; 2. Kuba - 4. Następ­
nie Polska — 3, Jugosławia — 2, 
Chiny — 1 i Argentyna zero.

• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza
• Zabiegi Ginekologiczne

Koszty Zabiegów i Badań 
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 
DZWONIĄC W JĘZYKU POLSKIM 

PYTAĆ O P. HALINĘ

WINNIPEG, KANADA. — Silny wiatr utrudniał odprawianie 
Mszy św. w parku tej miejscowości. (UPI)

SUKCES SZCZYPIORNISTEK
Polskie piłkarki ręczne wygrały tur­

niej drużyn młodzieżowych o Puchar 
Odrodzenia rozegrany w Puławach. 
W kolejnych meczach pokonały dru­
żyny Bułgarii, Czechosłowacji, Fran­
cji-

O pierwszym miejscu decydował 
mecz z faworytkami, zawodniczkami 
ZSRR. Dzięki zwycięstwu 22:19 Polki 
wyprzedziły rywalki w ostatecznej 
klasyfikacji.

Beata Banaszczyk z Piotrkovii —
Piotrków Trybunalski uznana została przyszłość również zobaczymy w scen- 
za najlepszą zawodniczkę turnieju.

Trudeau 
Rozpocznie Praktykę 

Prawniczą
Montreal (NYT) — Z Montrealu 

pochodzi wiadomość, że były premier 
Kanady, Pierre Elliott Trudeau po­
wróci do praktyki prawniczej oraz 
współpracy z firmą Heenan, Blaikie, 
Jolin, Potvin, Trepanier i Cobbett.

Firma poinformowała, że były pre­
mier będzie mógł pozostać czynny 
w życiu publicznym Kanady.

I. Widzew 
i. Pogoń
3. Legło
4. Lech
5. Górnik Z.
6. Zagłębie
7. Bałtyk
8. Radomiak
9. Ruch

10. Motor
II. Górnik Włb.
11. GKS
13. ŁKS
14. Lechla
15. Śląsk
16. Wisła

Często Mamy Zapytania
Od Naszych Czytelników

"Gdzie Mogę Kupić 
Dziennik?"

Podajemy poniżej kioski i skle­
py, w których rozprowadzany 
jest Dziennik w południowo- 
zachodniej części miasta według 
trasy kierowcy Nr. 1 

Zakaz Malowania Domów 
Należących Do CHA

DRODZY CZYTELNICY SŁOWA POLSKIEGO! 
Zawiadamiamy Was, Że Już Wyszedł z Druku Nowy Wielki 

KALENDARZ POLSKI
na rok 1985 o objętości 452 stron 
i ponad 250 ilustracji.

isa Dogatą treść tego najlep­
szego PORADNIKA złożyło się 
41 rozdziałów, w których zamie­
ściliśmy liczne artykuły wybit­
nych naukowców, publicystów, pi­
sarzy, księży, prawników i lekarzy. 
Drodzy Rodacy, jeśli planujecie 
zamówić ten wielki KALENDARZ 
POLSKI dla siebie czy na prezent 
dla swoich przyjaciół i znajomych 
na Gwiazdkę, Nowy Rok, Imie­
niny, Urodziny, Srebrny Lub Złoty 
Jubileusz, zamówcie zaraz, nie 
odkładając jednego dnia.

Cena KALENDARZA POL­
SKIEGO wynosi łącznie z opłatą 
pocztową tylko $11.00. Zamówie­
nia łącznie z wpłatą kierować 
pod adresem: 

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
6100 N. Cicero Ave. Chicago, IL 60646

Za Zaliczeniem Pocztowym (C.O.D.)
Nie Wysyłamy

Z informacji zamieszczonych w “Ży­
ciu Warszawy” z 14 września, wynika, 
że Polacy w nadchodzącą jesień i zi­
mę, będą mieli poważne trudności 
w nabyciu cieplej bielimy. Poniżej 
kilka fragmentów artykułu informu­
jącego o zaopatrzeniu sklepów, opar­
tego na danych przekazanych w cza­
sie konferencji prasowej zorganizo­
wanej 13 września w Zrzeszeniu Przed­
siębiorstw Handlu Wewnętrznego.

Nie powinno zabraknąć, zdaniem 
dyrektora Targów Jesiennych w Po­
znaniu, okryć zimowych, pod warun­
kiem, że chodzi tu o okrycia wełniane, 
znacznie droższe od okryć uszytych 
z tworzyw sztucznych, których nadal 
jest zbyt mało na rynku, aby pokryć 
zapotrzebowanie.

Podobno poprawiła się sutuacja jeśli 
chodzi o produkcję i dostawę obuwia, 
ale, w wielu wypadkach transporty 
są wybrakowane i nie zawsze można 
znaleźć odpowiednią parę butów. Cóż 
z tego, że jest ilość, gdy brak jakości.

Omawiany komunikat stwierdza: 
“Prawdziwy dramat szykuje się w 
branży zajmującej się bielizną. Bra­
kuje na rynku przede wszystkim bie­
limy ocieplanej. W tym roku wzrosła 
podaż kalesonów, długich podkoszul­
ków oraz bielimy z podbiciem. Je­
dnak ilości te nie zaspakajają nawet 
w minimalnym stopniu potrzeb. Sza­
cuje się, że dla wszystich powyżej 
15 lat uda się pokryć potrzeby na 
kalesony w zaledwie 23.3%, a na bie­
liznę wełnianą i welnopodobną, ocie­
planą w niespełna 17%.

Obliczone normy, jak podaje dzien-

Uniewinnienie Oskarżonych 
o Seksualne 

Napastowanie Dzieci
Chaska, Minn. (UPI) — Robert i 

Lois Bentz uwolnieni zostali od zarzu­
tów seksualnego molestowania swego 
6 letniego syna oraz czwroga innych 
dzieci z sąsiedztwa.

Oświadczyli oni po ogłoszeniu wyro­
ku, iż mają zamiar wystąpić na drogę 
sądową w celu odzyskania prawnej 
opieki nad swymi dziećmi.

Znajdują się one od 20-go stycznia, 
czyli od chwili postawienia zarzutów 
wobec małżeństwa Bentz, w domu 
zastępczym. Chłopcy mają 13,10 i 6 lat.

Francuski Dar 
Dla Szczecina

W gmachu Wydziału Budownictwa 
i Architektury Politechniki Szczeciń­
skiej odbyła się parodniowa wystawa 
naukowej książki francuskiej z dzie­
dziny architektury. Po zamknięciu 
wystawy wszystkie te cenne książki 
stały się własnością Politechniki jako 
dar ambasady francuskiej w War­
szawie.

W Płaszczach, Butach 
Ale... Bez Bielizny

WISŁA - SCHWABEN 4:3 
W PÓŁFINALE STA TE CUP

Drużyna Schwaben doszła do pół­
finału, bijąc kolejno: Youths 3:0, At­
las 5:1, Wings 2:1 oraz Eagles 3:2. 
Wisła natomiast rozegrała o dwa me­
cze więcej: wygrywając z Fichte- 
Rams 4:0, z ORO 2:2, powtórka Wi­
sła - ORO 2:0, z San Antonio 2:1, 
z Purification 3:1.

Półfinał dostarczył wielkich emocji 
dla sportowej Polonii. Początek me­
czu wyglądał źle, kiedy drużyna 
Schwaben szybko zdobyła dwie bram­
ki, obie głównie dzięki nonszlancji 
obrony zespołu polskiego. Taki wy­
nik utrzymywał się do przerwy, mimo, 
iż Wisła miała kilka “złotych okazji” 
do wyrównania. Styl gry drużyny 
Schwaben “na szybkość” miał na celu 
zmęczenie Wisły, jako że w Wiśle 
jest kilku starszych zawodników. Tym­
czasem właśnie ci zawodnicy z upły­
wem czasu grali coraz lepiej i na­
dawali ton grze.

Bezwarunkowe zaangażowanie gra­
czy Wisły przyniosło upragnione wy­
równanie z doskonałych zagrań. Bram­
ki zdobyli Mitch Drozd i Marian Go­
rzelany. Polska widownia nabrała wia­
ry, iż Wisła walczyć będzie do ostat­
niego gwizdka sędziego. W dogrywce 
2 razy po 15 minut - wynik pozo­
stał taki sam 2:2, mimo, iż Wisła była 
bliższa rozstrzygnięcia tego spotkania.

Sensacje rozpoczęły się przy strze­
laniu rzutów karnych. W pewnym 
momencie drużyna Schwaben prowa­
dziła 3:1, ale bramkarz Wisły wyka­
zał wielką rutynę i obronił następne 
strzały przeciwnika, a Wisła wyrów­
nała na 3:3, w siódmej kolejce bram­
karz Wisły broni jeszcze raz, a H. 
Nowak egzekwuje pewnie zwycięską 

bramkę.

Z Bocznej Trybuny Sportowej
— ---- ZYGMUNT P BOBIN ======.

WIDZEW LIDEREM 
PO ZWYCIĘSTWIE 

NAD POGONIĄ, SZCZECIN
Szczecińska Pogoń na własnym boi­

sku nie potrfiła zmusić do kapitulacji 
piłkarzy Widzewa Łódź. Gdyby ry­
wale wygrali jedną bramką, można 
by mówić o szczęściu łodzian. Ale 
zwycięstwo 2:0 — podaje polska agen­
cja sportowa — nie może już być 
przypadkowe.

Dzięki zdobyciu obu punktów w Szcze­
cinie — Widzew objął prowadzenie w 
tabeli, spychając Pogoń na drugie 
miejsce. Przebieg gry nikogo nie za­
skoczył. Gospodarze atakowali, mieli 
zdecydowaną przewagę, nie umieli 
jednak wymanewrować Dziuby i Wój­
cickiego. Gdy im się udało sforsować 
parę stoperów, na drodze stawał Bo­
les ta, a raz pomógł gościom słupek.

Bramka jednak należała się Pogoni. 
Mieli zresztą ku temu okazję. Adam 
Kensy nie wykorzystał szansy. Jego 
strzał z 11 m Bolesta obronił. W tym 
momencie Widzew prowadził już 2:0. 
Łodzianie wykorzystali okres zbytniej 
pewności siebie gospodarzy, którzy 
— po zejściu z boiska kontuzjowanego 
Romana Wójcickiego — czuli się pa­
nami sytuacji. Dwie kontry zakończo­
ne celnymi strzałami Jaworskiego i 
Smolarka przesądziły o wyniku.

Legia straciła nieco w Krakowie 
ze sławy pogromcy godpodarzy. Je­
den punkt jednak w bezbramkowym 
meczu z Wisłą jest także cennym 
osiągnięciem. Niezadowoleni byli tyl­
ko kibice, gdyż obie drużyny nie do­
syć, że nie zdobyły gola, to jeszcze 
robiły wszystko, aby go nie strzelić.

Po 506 minutach gry w tym sezo­
nie zdobył bramkę ŁKS Łódź. Jest 
w tym stwierdzeniu trochę ironii, gdyż 
piłka wpadła wprawdzie do bramki 
Motoru, ale po samobójczym strzale 
Modesta Boguszewskiego.

Nadal daleki od formy z ubiegłego 
sezonu jest poznański Lech. W sobotę 
mistrz Polski zremisował zaledwie z 
Lechią Gdańsk. Kibice życzą sobie, 
aby była to zasłona dymna przed pu­
charowym meczem z angielskim zes­
połem Liverpoolem.

W szóstej kolejce spotkań zdobyto 
tylko 15 bramek.

Oto wyniki poszczególnych meczów: 
Pogoń — Widzew 0:2
Ruch — Radomiak 
Lech — Lechla 
Zagłębie — GKS Katowice 
Wisła —Legia (W-wa) 
Bałtyk — Górnik Zabrze 
ŁKS —Motor Lublin 
Górnik Wałbrzych — Śląsk

TABELA

9:3 
8:4 
8:4 
8:4 
8:4 
8:4 
6:6 
6:6 
5:7 
4:8 
4:8 
3:9 
3:9 
3:9 
3:9

Chicago Housing Authority wydało 
zakaz malowania domów, do nich na­
leżących. Do niedawna kilka partero­
wych domów stających przy 38-ej uli­
cy i Vincennes Ave. pomalowanych na 
zewnątrz na różne kolory budziło je­
dynie radość mieszkańców tej dziel­
nicy. Uważali oni, że białe, czerwone, 
zielone i niebieskie połączenia kolo­
rów jest dużo estetyczniejsze niż ścia­
ny z gołej cegły zapisane wulgary­
zmami i symbolami gangów.

Lillie Mhoon, mieszkająca przy 3809 
S. Vincennes Ave. malując swój dom 
chciała “zrobić coś, co by poprawiło 
jego estetykę”. Wkrótce po odmalo­
waniu domu, co zrobiła na koszt wła­
sny, otrzymała od CHA list informują­
cy ją i innych mieszkańców wynajmu­
jących mieszkanie od CHA, że nie wol­
no im malować na zewnątrz domów i 
każdy do to zrobi będzie ukarany eks­
misją.

“Nie chcemy zniechęcać mieszkań­
ców tych domów, żeby o nie dbali ale 
musi istnieć pewne granice tych ule­
pszeń w wyglądzie” — powiedziała Ti­
na Vicini, jedna z dyrektorów CHA.

“Czy możecie sobie wyobrazić jak- 
te domy by wyglądały gdyby każdy

Dwa Polskie Filmy w Kinie Milford
(Pulaski i Milwaukee)
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Porozumienie 
Kościoła i Reżimu

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
nych za ponad 80% produkcji.

Ze źródeł zbliżonych do kół kościel­
nych otrzymano informacje, ze ostat­
nio zawarte porozumienie zawiera w 
sobie bardzo istotny aspekt prawny. 
Zapewnia bowiem, że fundusz admi­
nistrowany będzie wyłącznie przez 
Kościół, żadna instytucja rządowa nie 
będzia miała nic do powiedzenia 
komu i ile należy pożyczyć czy też

Ucieczka Pięciu 
Niebezpiecznych 

Więźniów
Lansing, Ky (UPI) —Władze poli­

cyjne, posługując się psami gończymi, 
prowadzą poszukiwania pięciu zbie­
głych więźniów, wśród których znaj­
duje się trzech zasądzonych morder­
ców. Więźniowie zdołali zbiec z wię­
zienia stanowego Kansas.

Rzecznik więzienia Troy Baker po­
wiedział, że więźniowei zbiegli o godz. 
pierwszej nad ranem, przy pomocy 
kładki zarzuconej na mur więzienny. 
Baker stwierdził, że więźniowie są 
niebezpieczni.

Huragan “Norbert”
Meksyk (CT) — Potężny i niebez­

pieczny huragan “Norbert” na Pacy­
fiku zbliża się do wybrzeży Meksyku. 
Huragan zmienił kierunek w stronę 
lądu w dzień po tropikalnej burzy, 
która w niedzielę wyrządziła duże 
szkody w Acapulco.

“Norbert” znajduje się około 280 
mil na zachód od Manzanillo. Prędkość 
wiatrów dokoła jego “oka” dochodzi 
do 151 mil na godzinę. Biuro meteo­
rologiczne ostrzega, że huragan jest 
niebezpieczny. Posuwał się w jednym 
kierunku, potem zatrzymał i zaczął 
posuwać się w innym kierunku, by w 
końcu znowu skierować się w stronę 
lądu. 

dać. Zarządzanie funduszem dla 
rolników będzie zupełnie uniezależnio­
ne od rządu.

“Oznacza to, że fundusz został 
zupełnie zwolniony od jakiegokolwiek 
wpływu, oprócz Kościoła” oświadczył 
niezidentyfikowany rzecznik Kościoła 
dziennikamowi zagranicznemu.

Sławomir Siwek w rozmowie z 
dziennikarzami wspomniał, że gdy na 
początku października uda się szybko 
“wygładzić” wszystkie punkty nowej 
umowy i opracować szczegółowo 
regulamin operowania funduszem, 
nie jest wykluczone, iż można będzie 
oficjalnie zarejestrować fundusz i roz­
począć operowanie nim jeszcze wtym 
roku kalendarzowym.

Kraje Zachodnie zobowiązały się 
przekazać na rzecz tego funduszu 
$28 min. Prezydent Reagan i insty­
tucje Europy Zachodniej, zobowiązały 
się wpłacić na ten cel po $10 min. nato­
miast amerykański kościół katolicki 
przyrzekł wpłacić $4 min.

Istnieją nadzieje, że w pierwszym 
roku istnienia funduszu dla rolników, 
zdoła się zebrać dodatkowo z róż­
nych źródeł $170 min. W następnych 
latach w miarę rozwoju całego przed­
sięwzięcia, być może, na fundusz 
przekazywane będą znacznie większe 
sumy.

Tylko Śluby Kościelne
St. Cloud, Minn. (UPI) — Biskup 

George Speltz oświadczył, że zabro­
nił udzielania ślubów kościelnych pa­
rom, które mieszkały razem przed 
ślubem.

Biskup przyznał jednocześnie, że 
niektóre pary udają się do innych 
stanów w celu zawarcia małżeństwa. 
“Czynimy to z pewnym wahaniem” 
— powiedział Speltz. — “Nie znam 
żadnej innej drogi dla zaznaczenia, 
że Kościół nie zmienił swych zasad 
moralnych”.

Wszystkim znajomym donoszę smutną wiadomość, że mój ukochany 
mąż, śp.

Stefan Mora
zmarł opatrzony św. Sakramentami, dnia 22-go września, 1984 r.

Na pożegnanie ze Zmarłym proszę do kaplicy Casey Funeral Home 
we wtorek, dnia 25-go września 1984, od godziny 2-ej po południu 
do 9-ej wieczorem. Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 26-go września 
o godzinie 10:30 rano z zakładu pogrzebowego pnr. 4540-50 W. Diversey 
Ave., do kościoła św. Sylwestra, pnr. 2157 N. Humboldt Blvd., a stamtąd 
na cmentarz św. Wojciecha.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich znajomych:
Irena Mora (z domu Wołoszyk) i rodzina.
Pogrzebem zajmuje się Casey Laskowski i Syn. Tel. 777-6300. 24,25

Podajemy smutną wiadomość, że w dniu 20-go września, 1984 r., zmarł 
w wieku lat 72, nasz kolega i członek Stow. Lotników Polskich w Chicago, śp.

Leon Swietlikowski
Porucznik Pilot Lotnictwa Polskiego

Uczestnik II Wojny Światowej w Polsce i Anglii 
Odznaczony Krzyżami i Medalami Polskimi, Francuskimi i Angielskimi 

Rodzinie śp. Zmarłego, wyrażamy słowa serdecznego współczucia.

CZESC JEGO PAMIĘCI.
ZARZĄD STOW. LOTNIKÓW POLSKICH 

W CHICAGO

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańszy mąż mój, ojciec, brat i dziadek nasz, śp.

Pogrzeb odbył się dziś o godzinie 10-ej rano. Zwłoki zostały złożone 
na spoczynek wieczny na cmentarzu Maryhill na parceli kombatanckiej.

William A. Panfil
Były Pogrzebowy od wielu lat w parafii św. Fidelisa

(syn śp. Stephen i śp. Julia, brat śp. John, śp. Feliks, śp. Stephen
i śp. Pearl, dziadek śp. Nichole)

Członek Tow. Najśw. Im. Jezus przy par. św. Fidelisa, Gr. 257 ZNP, Nr 878 
Z.P.R.K., Immaculate Conception Sr. Citizens Club of Elmhurst, member 
of Teamster Local 727 Funeral Directors, po krótkiej chorobie, poże­
gnał się z tym światem, opatrzony św. Sakramentami, dnia 21-go wrze­
śnia 1984 roku, o godzinie 1:30 po południu w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś od godziny 2-ej po południu do 9-ej 
wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 25-go września, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego Skaja Terrace Funeral Home pnr. 
7812 N. Milwaukee Ave., do kościoła St. Juliana, Msza św. o godzinie 
10-ej rano, a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych 1 znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Florence (z domu Altman), żona; Ronald (Janet), syn 1 synowa; 
Sharon (Richard) Weltin, córka i zięć; Steve (Sabrina), Deborah, Diana 
i Michael, wnuki i wunczki; Monika Oddo, Jeff (Violet), Mary (Eugene) 
swiecn, siostry, brat, bratowa 1 szwagier; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Skaja Terrace Funeral Home, telefon 966-7302.

TO ALL FUNERAL DIRECTORS
Our deadline for accepting obituaries is as follows: 

IN THE MORNING - DAILY (Monday through Friday} 
7:OO to 7:45 A.M. ONLY — for the same day publication. 
• From 8:00 A.M. to 3:00 P.M. for the following day.

OBIT DEPT.
TELEPHONE: 2860141 

ADDRESS: 6100 N. Cicero Ave., Chicago, IL 60646

PLAZA CAROLINA, PÓŁNOCNA KAROLINA. — Wskutek hu­
raganu któremu towarzyszyły ulewy wystąpiło z brzegów 
jezioro zalewając ulice miasteczka. Zdjęcie z 13 września 
bież. roku. (UPI)

Spotkania Reagana 
z Gromyką

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
sunków z Sowietami, takich stosun­
ków, które pozwolą każdemu z nas 
zmniejszyć a nie zwiększyć ilości na­
szych broni, szczególnie broni atomo­
wych, które zagrażają całej ludz­
kości”.

Prezydent i sowiecki minister roz­
mawiali bardzo przyjaźnie oraz czę- 
to uśmiechali się w czasie przyjęcia 
w hotelu Waldorf-Astoria, jakie Rea­
gan wydał na cześć szefów delegacji 
z krajów członkowskich.

Z Białego Domu wyszła informacja, 
że gdy 75-letni Gromyko przechodził 
przez linię dla przywitania się z Pre­
zydentem, Reagan powiedział mu, że 
“oczekuje” na bardziej formalne spot­
kanie w piątek w Białym Domu, gdzie

Pierwsze Opady 
Śniegu w Stanach 

Zachodnich
(UPI) — Do nadejścia zimy pozo­

stało wprawdzie jeszcze około trzech 
miesięcy. Wczesno-jesienna aura zi­
gnorowała jednakże zupełnie widnie­
jące w kalendarzu daty: na szerokim 
obszarze kraju, rozciągającym się od 
Montany do obu Dakot, wystąpiły 
dziś obfite opady śniegu.

Pierwsza burza śnieżna, która na­
deszła w obecnym, dopiero rozpoczę­
tym sezonie jesiennym, przyniosła z 
sobą opad ponad jednej stopy śniegu.

Opady śniegu hamują akcję poszu­
kiwawczą trzech mężczyzn z rejonu 
Chicago, których samolot zaginął w 
piątek w czasie burzy śnieżnej. Pilot, 
posługując się instrumentami, starał 
się wylądować na lotnisku w Missoula, 
Mont. Trzy inne osoby poniosły w 
Montanie śmierć w wyniku wypadków 
związanych z nadejściem burzy śnież­
nej. Jedna osoba pozostaje zaginiona.

Opady śniegu, przerzucanego z 
miejsca na miejsce przez silne wiatry, 
notowane są dziś na szerokim ob­
szarze kraju, od Montany, poprzez 
północny Wyoming i zachodnią część 
obu Dakot. Opad wysokości jednej 
stopy zanotowano w pobliżu miej­
scowości Cody, Wyo. oraz w Pretty 
Rock, N.D.

Władze wydały dla automobilistów 
ostrzeżenia na obszarze gór w stanie 
Idaho.

W Arkansas, wskutek obfitych opa­
dów deszczu (8 cali) wystąpiły w 
miejscowości Pine Bluff powodzie. 40 
mieszkańców zmuszonych zostało do 
opuszczenia domów.

30,000 Osób Zabiega 
o Pracę Dokerów

Los Angeles. (UPI) — Około 30,000 
osób, zabiegających o 300 dostępnych 
Stanowisk dokerów, ustawiło się dziś 
w długie kolejki przed biurem zatrud­
nienia, starając się uzyskać pracę, 
za którą wynagrodzenie wynosi bli­
sko $40,000 rocznie.

Wielu z tych, którzy przybyli w nie­
dzielę do zaimprowizowanego biura 
zatrudnienia w San Pedro, jest za­
trudnionych obecnie. Kolejka czeka­
jących rozciągnęła się na długość 10 
mil. Stawka wynosi $15.77 na godzinę.

Prezes Stalowników 
Krytykuje Decyzję 

Reagana
Cleveland (UPI) — Prezes związku 

zawodowego stalowników Lynn Wil­
liams oświadczył, że “lata rozpaczy” 
przypadające na czas trwania kaden­
cji Ronalda Reagana — zdecydowały 
o zagrożeniu stanowiska Stanów Zjed­
noczonych i upadku pozycji USA — 
jako czołowej potęgi w skali świato­
wej w dziedzinie przemysłu stalowego.

Willimas skrytykował decyzję Rea­
gana w sprawie odrzucenia projektu 
nałożenia ograniczeń w wys. 15 proc, 
na import stall. 

obaj będą mogli przedyskutować sze­
roki zakres stosunków Wschód-Za­
chód, w tym i problem kontroli zbro­
jeń.

Równocześnie, jak ujawnił to za­
stępca sekretarza prasowego Białego 
Domu Speakes, Gromyko zapewnił Rea' 
gana, że będzie w sali posiedzeń i 
będzie słuchał dzisiejszego przemó­
wienia Prezydenta.

Koła dyplomatyczne widzą w tym 
raczej drobnym szczególe, że w sto­
sunkach amerykańsko-sowieckich na­
stąpiło pewne odprężenie. Stosunki 
na linii Washington-Moskwa były wy­
jątkowo chłodne właściwie od chwili, 
gdy Reagan objął urzędowanie w Bia­
łym Domu.

Piątkowe spotkanie Prezydenta z 
Gromyko będzie pierwszym spotka­
niem Reagana z członkiem sowieckie­
go politbiura od czasu gdy Reagan 
zdobył prezydenturę. Reagan spotkał 
się jednak raz z Gromyko, gdy był 
on w 1973 r. w kalifornijskim domu 
prez. Richarda Nixona.

Akcja 
Terrorystyczna 

w Nikaragui 
(UPI) — Władze nikaraguańskie 

twierdzą, że finansowani przez USA 
partyzanci wtargnęli na teren pół­
nocnej prowincji, przedostając się 
tam z sąsiedniego Hondurasu. Par­
tyzanci przygotowują przypuszczal­
nie zakrojoną na większą skalę ofen- 
wę. Chodzi im prawdopodobnie o 
przeprowadzenie akcji sabotażowej 
przed zbliżającymi się w listopadzie 
wyborami.

Christian Pichardo, dyrektor nika- 
raguańskiego ministerstwa spraw 
wewnętrznych poinformował dzienni­
karzy, że około 1,500 partyzantów 
wchodzących w skład Nikaraguań- 
skich Sił Demokratycznych (FDN) 
“przeniknęło niedawno na terytorium 
Nikaragui z Hondurasu”.

Pichardo powiedział, że partyzan­
ci uprowadzili w tym rejonie około 
60 cywilów. Porwania miały miejsce 
w okresie ubiegłych dwóch tygodni. 
Partyzanci starają się zmusić porwa­
nych do przyłączenia się do nich. 
Stwierdził on, że 15 partyzantom uda­
ło się zbiec.

Pichardo stwierdził także, że człon­
kowie sił bezpieczeństwa natrafili w 
pobliżu miasta Telpaneca (w odległo­
ści 95 mil na północ od Managui 
— bliżej niż 30 mil od granicy Hon­
durasu) na materiały wybuchowe 
oraz lonty służące do eksplodowania 
dynamitu.

Materiały wybuchowe, które znale­
ziono, przeznaczone były do reali­
zowania akcji sabotażonej, celem 
której było wysadzenie mostów, si­
łowni elektrycznych i słupów z prze­
wodami wysokiego napięcia. Akcja 
ma być przeprowadzona przed listo­
padowymi wyborami.

Z Hondurasu podziemna radiosta­
cja sił FDN nadała, że w pobliżu 
miejscowości Telpaneca mają miej­
sce walki pomiędzy siłami rządowy­
mi a oddziałami partyzantów.

Prez. Reagan 
Mianuje Ponownie 

E. Meese’a
Washington (UPI) — Prez. Rea­

gan ma zamiar mianować ponownie 
Edwina Meese’a na stanowisko pro­
kuratora generalnego, po długim 
okresie dochodzeń w sprawie jego 
rzekomych przestępstw natury finan­
sowej. Komisja badająca tę sprawę 
ustaliła, iż nie popełnił on żadnego 
przestępstwa. Dochodzenie trwało 5 
miesięcy. Przeciwko Edwinowi 
Meese przedstawiono oskarżenie za­
wierające 11 punktów.
• KUPUJCIE W SKŁADACH • 

KTÓRE OGŁASZAJĄ SIE W 
DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM

Samochody 1984—Połowa Nie 
Zdaje Egzaminu Bezpieczeństwa
Washington. (CT) — Producenci sa­

mochodów starają się skonstruować 
model samochodu, który gwaranto­
wałby maksymalne bezpieczeństwo 
pasażerom. Dotychczas nie odnoszą 
oni jednak wielkich sukcesów w tej 
dziedzinie.

Dowodem tego są próby bezpieczeń­
stwa przeprowadzane na modelach 
z r. 1984. Większość z tych samocho­
dów okazała się mało bezpieczna, 
nie potrafiąc zapobiec wypadkom 
śmiertelnym. Próby przeprowadzano 
przy szybkości 35 mil/godz. i polegały 
one na zderzeniu ze ścianą.

W 19 próbach na 38, w wypadku 
zginęłaby jedna osoba siedząca z przo­
du, lub nawet obie. Wielu ekspertów 
było w dużym stopniu rozczarowa­
nych rezultatami prób z samochodami 
wyposażonymi w poduszkę powietrz­
ną, która ma chronić głowę kierowcy.

Próby przeprowadzone z Mercede­
sem 300 SD wyposażonym w tę wła­
śnie poduszkę dowiodły, że zabezpie­
czenie głowy kierowcy przed urazem 
było tylko o 110 punktów poniżej gór­
nego dozwolonego pułapu, wynoszą­
cego 1,000 punktów powyżej którego 
uszkodzenie może być bardzo poważne 
lub 4rnjprtolno

Najgorsze wyniki otrzymano w cza­
sie prób z następującymi samocho­
dami: 1984 Ford “Tempo” uszkodze­
nie głowy kierowcy 2,955, pasażera 
1,104, Isuzu “Impulse” dwudrzwiowy 
(ze ściętym dachem), kierowca 1,769 
i 2,454, Renault Sportswagon 2,053 i 
2,721,Nissan “Stanza” 1,459oraz 2,216, 
Pontiac 1,000 czterodrzwiowy ze ścię­
tym dachem, 1,886 i 1,306 oraz Mitsu­
bishi “Tredia” 1.314 oraz 1,521.

Najbardziej bezpieczny okazał się 
Pontiac “Fiero” dwudrzwiowy pro­
dukcji GMC (General Motors Corp.), 
posiadał on 309 punktów dla kierow­
cy, a 356 dla pasażera.

Honda “Civic CRX” jest może bez­
pieczna dla kierowcy (571 punktów), 
ale jest zdecydowanie mniej bezpiecz­
na dla pasażera — 959.

Innymi bezpiecznymi samochoda­
mi (sądząc po wynikach prób są: 
Jeep “CJ-7,” produkowany przez 
AMC, 460 punktów dla kierowcy oraz 
440 dla pasażera, Dodge “Daytona” 
dwudrzwiowy ze ściętym dachem, 
507, 566, Chevrolet “Celebrity,” 518 
i 440, Chevrolet “C-10” pick up, 534, 
514, Honda “Civic” (station wagon), 
586 i 544.

Czy Istnieje Związek Między 
Geniuszem Twórczym a Depresją?
Los Angeles (UPI) — Badania psy­

chiatryczne przeprowadzone w gru­
pie malarzy, pisarzy i poetów dowo­
dzą ścisłych związków między twór­
czym geniuszem tych osób a stana­
mi depresji psychicznych czy też 
szału. Bardzo duża liczba artystycz­
nych geniuszów znajduje się często 
w stanach, które z powodzeniem mo­
żna porównać do całkowitego bra­
ku świadomości działania oraz odpo­
wiedzialności za popełnione czyny.

Dr Kay Jamison, profesor psychia­
trii na uniwersytecie UCKLA, spędziła 
jeden rok na prowadzeniu badań w 
grupie nowelistów, dramaturgów, po­
etów oraz rzeźbiarzy i doszła do 
wniosku, że chwile nadludzkiej, in­
tensywnej twórczości są częściowo 
wynikiem maniakalnej depresji.

“Silna depresja oraz choroba po­
legająca na maniakalnej depresji 
zauważalna jest u 6% ogółu społe­
czeństwa, ale aż ponad połowa osób 
badanych — artystów — przyjmo­
wała leki na takie stany psychicz­
ne” — powiedziała dr Jamison.

Badania wykazały, że ok 35% ar­
tystów szukało pomocy lekarskiej w 
stanach depresji maniakalnej, przy 
czym w społeczeństwie robił to tylko 
1% osób.

Badania pani Jamison, prowadzone 
między 1982 r. a 1983 na uniwersy­
tecie Oxford obejmowały 47 bardzo 
sławnych i utalentowanych brytyj­
skich artystów. Wszyscy oni są człon­
kami Akademii Królewskiej

Prawie 20% poetów przeżyło tak 
głębokie stany depresji maniakalnej, 
iż musieli poddać się leczeniu szpi­
talnemu przynajmniej raz w czasie 
trwania danego stanu psychicznego.

Ponad 50% badanej grupy poetów 
otrzymało przynajmniej raz środki 
na leczenie manii lub depresji. Ba­
dania wykazały więc, iż właśnie po­
eci cierpią na najbardziej głębokie i 
groźne stany depresji psychicznej.

W grupie dramaturgów połowa pod­
dawana była psychoterapii w związ­
ku z depresją, a ponad 25% leczona 
była środkami łagodzącymi te stany 
psychiczne.

W grupie badanych artystów znaj­
dowało 87% mężczyzn, przy czym

większość z nich była protestantami. 
Dr Jamison definiuje maniakalną 

depresję psychiczną jako zmianę na­
stroju od podniecenia, radości i du­
my do poważnego załamania, które 
może się nawet zakończyć myślami 
o samobójstwie.

Wyniki badań dr. Jamison opubli­
kowane zostaną w przyszłym roku 
przez wydawnictwo uniwersytetu Ox­
ford, jako część książki poświęconej 
depresji maniakalnej.

Więźniowie Pomagają 
w Walce z Rakiem 
Drzew Cytrusowych 
Lakeland, Floryda (UPI) — Władze 

stanu pinformowały o wykorzystywa­
niu ochotników odsiadujących karę 
więzienia w celu zwalczania raka 
drzew cytrusowych.

Akcja ta polega na paleniu drzew 
dotkniętych chorobą. Dotychczas nie 
znaleziono przyczyny powstawania 
raka, niszczącego liście oraz owoce, 
ani też sposobu jego leczenia. Wszy­
stkie drzewa muszę być spalone w 
celu uniknięcia rozprzestrzeniania się 
choroby.

Obecnie na Florydzie trwa nie­
przerwanie akcja palenia milionów 
młodych drzewek w szkółkach z któ­
rych sprzedawane one były normalnie 
hodowcom owoców cytrusowych. 
Ogólnie wartość produkcji Florydy 
wynosi rocznie ok. $1 mid.

W zeszłym tygodniu palono drzewka 
w trzech szkółkach. W tym tygodniu 
natomiast planuje się palenia drze­
wek w dwóch pozostałych, w których 
znaleziono drzewka dotknięte rakiem.

Przypuszcza się, że palenie drzew 
może trwać jeszcze miesiące, jeżeli 
eksperci odkryją iż więcej drzew zo­
stało zaatakowanych. Akcja wykry­
wania zarażonych drzew może po­
trwać nawet rok.

Rak ten nie jest szkodliwy dla czło­
wieka, chociaż potrafi w krótkim cza­
sie zniszczyć zupełnie młode drzewka.

Głosujący Decydują 
o Losie Ameryki

Do Ogłaszających Się 
w Dzienniku

Celem usprawnienia pracy i uniknięcia ewentualnych 
pomyłek w ostatniej chwili z powodu nawału ogłoszeń— 
uprzejmie prosimy, o ile tylko możliwe—podawać ogłosze­
nia wcześniej.
1. Ogłoszenia handlowe (DISPLAY) w ciągu tygodnia po­

winny być dostarczone co najmniej na dwa dni przed 
dniem publikacji.
Do wydania WEEKENDOWEGO (które wychodzi w 
piątek)—muszą być dostarczone DO WTORKU DO 
GODZINY 4-EJ PO POŁUDNIU.

2. OGŁOSZENIA DROBNE (Classified) są przyjmowane 
codziennie do 1-ej po południu — na następny dzień, 
DO wydania WEEKENDOWEGO DO ŚRODY DO GO-; 
DŻINY 4-EJ.

3. NEKROLOGI przyjmuje się codziennie (poniedziałek 
do piątku od 7-ej do 7:45 rano na ten sam dzień, oraz 
od 8-ej do 3-ej na dzień następny.
Mając więc na uwadze zadowolenie naszych klientów 

oraz jak najlepsze wyniki ich ogłoszeń—liczymy na łaskawą 
współpracę.

ADMINISTRACJA
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO - ZGODA

6100 N. Cicero Ave • Chicago, IL 60646
Telefon 286-0141
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Z Boczne) 
Trybuny Sportowej 

Pisze Zygmunt P. Bobin

JESIENNY TURNIEJ TENISOWY 
"A. KUCHTA MEMORIAL"

Miłośnicy tenisa w Chicago donoszą, 
że już od poniedziałku, dnia 1-go paź­
dziernika do niedzieli 7-go paździer­
nika 1984 r., włącznie odbędzie się 

‘Andrzej Kuchta Memorial Tennis 
Torunament” w następujących klasach: 

Juniorzy do lat 18 
Mężczyźni do lat 35 
“Old Boys” powyżej lat 35
Turniej ten to zawody rankingowe 

z miejscem punktowanym od 1 do 
20.

Panie powyżej 35 lat 
Kobiety do lat 35 
Juniorki do lat 18
Również odbędą się turnieju gry 

parami (doubles) oraz gry mieszane 
(mixed).

Kierownikiem zawodów tenisowych 
jest Alek Chwist (1-312) 539-3764_

Zgłoszenie do wzięcia udziału w tur­
nieju należy przekazać telefonicznie od 
29-go września, od godziny 12-ej w po­
łudnie do 5-ej po południu na numer 
telefonu (1-312) 278-3909.

Po piątej po południu do godziny 
10-ej wieczorem na nr tel. (1-312) 
539-3764.

Udział w zawodach $4 od osoby; 
młodzież — $2. Gra podwójna $2 od 
osoby. W czasie zawodów regulamin 
USTA ściśle jest przestrzegany. Rules 
and regulations of USTA applies to 
all participants.

WISŁA - WINGS 
W KLASIE "OVER-30"

W środę, dnia 26 września odbędzie 
się ciekawy mecz piłki nożnej w kla­
sie “Over-30” między dwiema zna­
nymi drużynami Wisłą i Wings. Po­
czątek spotkania o godz. 7:30 wiecz. 
Wisła prosi o poparcie tego meczu, 
ponieważ zostanie on rozegrany w 
Hanson Parku na stadionie, a więc 
w miejscu dostępnym nawet autobu­
sem. Trzeba dodać, iż stadion posia­
da olbrzymi, bezpłatny parking, który 
jest dobrze oświetlony.

"" HOlSA/l PROGRAMY
RADIOWE W CHICAGO 

W KOLEJNOŚCI NADAWANIA

ROBERT LEWANDOWSKI 
Stacja WSBC 1240 KC

Codziennie 7-8:30 Rano 
2-3 Po Pot. w Niedziele 

Robert Lewandowski, Właściciel

GODZINA SŁONECZNA
LIDII PUCIŃSKIEJ 

Stacja WEDC
7 Dni w Tygodniu 

8:30-9:30 Rano

WCEV GLOS POLONII 1450 AM 
MIGAŁA COMMUNICATIONS CORP 
Od poniedziałku do Piątku Włącznie 

4:30 do 6:00 Wieczorem 
Sobota 4:05 do 6:00 Wieczorem 
Kierownicy i Anonserzy Audycji 

jDZEF. SŁAWA i JERZY MIGAŁA

POLSKA W MUZYCE
PIEŚNI / SŁOWIE" 

Poniedziałek i Środa 
6:30 do 7 Wieczorem 

Sobota 6:05 do 6:30 Wieczorem 
Stacja WCEV 1450 AM

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Właściciel i Zarządca

Radiowy Program 
APOSTOLSTWA MODLITWY 

POLSKICH OJCÓW JEZUITÓW 
Niedziela: 7 do 8:30 Rano 

Stacja WCEV 1450 AM
Program niedzielny rozpoczynamy 
MSZĄ ŚW. nadawaną bezpośrednio 
z naszej kaplicy Najśw. Serca Jezusa 

w Chicago Ojcowie Jezuici 
Tel. 588-7476

GODZINA RÓŻAŃCOWA
OJCA JUSTYNA

WOPA 1490 KC
Sobota 7:30 Rano 

Niedziela 7:30 Wiecz.
O. Kormekan Dende OFMC. Dyrektor

"UNCLE" HENRY CUKIERKA 
SKOCZNA POLSKA MUZYKA 
Sobota 8-9 Rano i 1-2 Po Poł. 

WTAQ ‘300 KC
Niedziela 8-9 Rano i 2-3 Po Poł.

CHET GULIŃSKI SHOW 
NIEDZIELA

9-10 Rano WYŁO 
10 Rano do 1 Ppł. WOPA

SOBOTA
2-3Ppł. WTAQ 
4-5 Ppi. WTAQ

Chet Guliński, Dyr. Programów

THE PIEROGI KING 
RADIO POLKA SHCWS 

WOPA 1490 KC
Sobota 1 do 2 Po Poł.

WTAQ I300 KC
Sobota 3 do 4 Po Poł.

WONX 1590 KC
Niedziela 8 do 9 Rano

"KŁOPOTY SIEKIERKO W" 
Stacja WCEV 1450 KC

W Każdy
Czwartek i Piątek 6:30-7:00 Wiecz.

• Kierownik 
BRONISŁA W ZIELIŃSKI 

Anonser
JÓZEF ZIELIŃSKI

540 KC 
1490 KC

1300 KC
1300 KC

Aresztowano Podejrzanego 
o Zamordowanie 

Matki i Córki
Mężczyzna w wieku 47 lat, został 

aresztowany w związku z zamordo­
waniem Dorothy Lott, 35, i Tanji 
Gale, 15, jej córki. Daniel Coffman, 
detektyw, powiedział, że obie kobiety 
były związane i poniosły śmierć na 
skutek ciosów zadanych nożem im 
w szyję.

Mężczyzna, który był przyjacielem 
domu, został aresztowany w mieszka­
niu Lott, przy 621 E. 63-ej ulicy kiedy 
próbował popełnić samobójstwo.

W zadawalającym stanie zdrowia 
znajduje się w University of Chicago 
Hospital.

Ogień Zniszczył 
Chemical Packaging Co.

Ogień zniszczył biuro budynku Che­
mical Packaging Co. w North Chica­
go. Istniało zagrożenie, że ogień z 
budynku przy 1905 Sheridan Rd. prze­
niesie się na pobliski plac z materia­
łem budowlanym.

Nie zanotowano wypadku poparze­
nia wśród ludzi i tereny przyległe do 
budynku nie zostały uszkodzone. Za­
kłady będą otwarte już dzisiaj.

Zwłoki Niemowlęcia 
w Śmietniku

Pracownicy miejscy oczyszczający 
pustą parcelę znajdującą się przy 
4747 S. Halsted, w torbie plastyko­
wej znaleźli rozkładającej się zwłoki 
niemowlęcia. Na szyjce dziecka spo­
strzeżono sznur. Przypuszcza się, że 
niemowlę nie mogło być starsze niż 
trzy miesiące.

Władze prowadzą dochodzenia w 
celu odnalezienia rodziców dziecka. 
Gazety znalezione z ciałem w torbie 
były z 29 kwietnia.

Program Adopcji 
Dzieci Murzyńskich

Duchowny George Clements, w 4-y 
lata po rozpoczęciu swego programu 
“jeden kościół, jedno dziecko” rozpo­
czął akcję adopcji dzieci murzyńskich 
w innych stanach. Na program ten 
zostało przeznaczonych $50,000 z U.S. 
Department of Health and Human 
Services. Oczekuje się, że pierwsze 
stany, które pójdą w ślady Illinois 
i zaadoptują ten program to Kansas, 
Missouri i Delaware.

Decyzja o Zamknięciu 
Fabryki Zabawek

Fabryka zabawek Playskool Inc. 
zostanie przeniesiona do innego mia­
sta, a ponad 700 pracowników znaj­
dzie się bez pracy.

Decyzję taką podjęto niedawno, 
o czym zawiadomiono pracowników. 
Likwidacja fabryki, która produko­
wała zabawki przez ponad 50 lat roz- 
pocznie się już na początku grudnia.

★ Pomoc Domowa 
HOUSEKEEPER

5 days a week. Cleaning, laundry, 
start meals, run errands. Barrington 

area. References. Call after 6 p.m.
_______ 381-6905_______  

LIVE-IN 
HOUSEKEEPER

Must relate well to young children. 
Must speak and understand English 
Non-smoker, for family in Skokie. 
Call: 674-5782_____ No Saturday Calls

GOSPODYNI - 
KUCHARKA 

Częściowo Opieka Nad Dzieckiem 
Do rodziny zamieszkałej w Lincoln 
Park. Z zamieszkaniem, 5 dni w ty­
godniu, łącznie z sobotą. Musi mówić 
po angielsku.

Dzwonić: 935-9684

★ Praca

★ Poszukuje Pracy
ZAOPIEKUJĘ się dzieckiem lub 
dziećmi we własnym domu. Mówię 
tylko po polsku....................... 637-9120.

FACHOWIEC poszukuje pracy w prze­
myśle optycznym lub pokrewnym. 
Wynagrodzę. Wiadomość. Tel. 286-5613

ZAOPIEKUJĘ się starszą polską 
osobą proszę dzwonić po 3-ej. Tel.: 
489-3374

★ Praca
-

DO USTAWIANIA 
AUTOMATYCZNEJ GWINCIARKI 
“Automatic Screw Machine Set-up” 

Jeżeli posiadasz 5 lat lub więcej do­
świadczenia na gwinciarkach wielo- 
wrzecionowych (Acme-Gridley) i usta­
wianiu automatycznych gwinciarek, to 
jest miejsce do wykazania Twych zdol­
ności.
Odpowiedni kandydaci otrzymają $9.85 
na początek oraz podwyżki w zależ- 
nści od wykonywania pracy. Także 
doskonale świadczenia łącznie z ubez­
pieczeniem szpitalnym “disability in­
surance” i plan emerytalny.

Zgłaszać się osobiście do:
TOOL & ENGINEERING CO. z 

1710 S. Peoria (900 West) 
Chicago, IL 60608 

equal opportunity employer m/f

HELP WANTED
FULL OR PART TIME 

Ambitious people to learn by busi­
ness and open up branch offices. 
Male or female.

For details call: Edward Gocal.
496-8801 

CLEANING PERSON
(Commercial)

We need a highly qualified individual 
to handle various cleaning duties in 
our model showroom. We are in a 
world winning Lincoln-Mercury deal­
ership located in the Western Suburb. 
Must speak English. Mnst be experi­
enced, dependable, self-starting indi­
vidual who takes pride in the work. 
This is an evening position, 7 nights 
per week. We offer good starting 
salary in excellent working environ­
ment. Please call: Dorothy.

495-2500
Lombard.. . Lincoln-Mercury 

500 E. Roosevelt Rd. 
Lombard, Ill.

Equal Opportunity Employer

POTRZEBNI 
MĘŻCZYŹNI I KOBIETY 

Z samochdami na pełny lub część 
etatu do pracy przy sprzątamiu.
3150 N. Sawyer____________ 9-4p.pł.

SPECIALITY COOK
Prepares Slavic cuisine according to 
recipies: appetizers, soups, meat, 
sauces, vegetables, salads, desserts 
and other foodstufss. Seasons and 
cooks foods according to prescribed 
methods. Supervises and coordinates 
activities in kitchen. Plans menus 
and orders food supplies, devises spe­
cial dishes and develops recipies. 
Must have knowledge of standard 
equipments. Knowledge of preparing 
various Slavic foods, such as, but not 
limited to: svickova, dumplings, Bo­
hemian style steak, pickled beef and 
dill and sour cream gravy. 4 years 
High School education, 6 months ex­
perience on job or 6 months experi­
ence as an assistant cook in Slavic 
cuisine. 40 hours per week $8.00 per 
hour. No overtime. Non English 
speaking applicants must be accom­
panied by a translator.

Western Suburb. 
Take this ad to any 

Illinois Job Serive — Local Office.
R.E.F. #313361-D 

An Employer Paid Ad.
Factory

RUBBER LINERS 
Established firm has job openings. 
Experienced rubber liners, good pay 
and fringes. 766-4468

SALES
NEW Swiss-German Co. looking for 
sales people for the Polish market. 
Full or part time. High comm., excel­
lent mgmt, prospect and co. bene­
fits. Car nec. Exp. not required. Please 
call:

Days: 863-2121 or 863-2261 
Eves: 227-0110 (Mr. C. Sajdak) 

or write 6138 W. 26th, Cicero, IL 60650

-fr Praca___________
SUPERINTENDENT

Potrzebny superintendent z dużym do­
świadczeniem w różnego rodzaju pra­
cach kontraktorskich. Konieczna zna­
jomość j. polskiego i angielskiego. 
Kompania wykonuje prace ręstaura- 
cyjne budynków po pożarach. Dobre 
wynagrodzenie, premia plus samo­
chód do dyspozycji.

POST CONSTRUCTION CO. 
1832 S. Cicero Ave. 

__________ Tel.: 242-1361__________  
WAREHOUSE/GENERAL 

Warehouse/Mfg. Duties
Need self starter able to work with 
minimum supervision. Apply in person: 

HOSPITAL THERAPY 
PRODUCTS 

757 N. Central
Wood Dale________ •________ 766-7101

• SPRZEDAWCY
• PRACOWNICY DO BIURA
• PRACOWNICY DO MAGAZYNU 
Muszą mieć doświadczenie i płyn­
nie mówić i pisać po angielsku. 
Wysokie wynagrodzenie.

Pytać o Sheldon
_________ 973-6495_________

FURNITURE 
REPAIR

& woodworker. Inexperienced need 
not apply. Full time. Northside. Good 
pay plus benefits.
____________ ,. 275-9064_____________  

YOUNG MEN AND WOMEN 
Office Help/Sales Department 

Management Trainees — Public Rela­
tions — Students Considered 

Excellent Pay, Training and Benefit
Full and Part Time 

CALL NOW 644-1919

TRUCK 
DRIVERS 

Cresco Lines, Inc. 
of Harvey. Ilinois 

is growing and now accepting applica­
tion form well qualified over-the-road 
drivers, with immediate positions 
available. We are also accepting ap­
plications for 16 drivers positions that 
will be available Sept. 1984. We require 
1 year or more experience as on over- 
the-road driver, clear driving record, 
able to pass a rigid D.O.T., physical 
and at least 24 years of age. Flatbed 
experience a plus. If you enjoy excel- 
1 lent equipment to operate and an above 
average pay check each week, come 
join a progressing team.
Apply in person to the Safety Depart­
ment, 16100 Center Street, Harvey, 
Illinois. No phone calls please. Must 
speak English.

CRESCO LINES. INC. 
 We help you grow

Praca Męska
SETUP MAN

For #3 Torrington automatic. Full 
company benefits including insurance 
and profit sharing program.

MOHAWK SPRING CORP.
1601 Rohlwing Rd., Rolling Meadows 

870-8900 ask for Gene Skupień

MAINTENANCE 
MECHANIC 

Experienced machinist familiar with 
electrical and hydraulics. Full bene­

fits, includes profit sharing.
WEST IRVING 

x DIE CASTING CO. 
Bensenville, IL.

___________766-6090___________
POTRZEBNI cieśle i dekarze. Dzwo- 
nić 286-6919,______________________

DIAMOND SETTERS
For large jewelrv mfg. comoanv.

Experience preferred. ’ 
Good benefits, holiday pay. 

Apply in person: 
400 S. JEFFERSON 
CHICAGO, IL 60607 

MĘZCZYZNA ze sprawnościami me­
chanicznymi do pracy w fabryce. $4.00 
na start.............................Tel.: 637-4601

ZATRUDNIMY DOŚWIADCZONYCH 
USTAWIACZY PRAS 

“Set-up man, punch press and brake 
press”.

Praca na 1 i 2 zmianę. 
Angielski pomocny. Po informacje. 

281-0800 Pytać o Mila

★ Praca Żeńska
TEMPORARY

LIGHT ASSEMBLY WORKERS 
FOR HAND WORK IN BINDERY 

Fast accurate & high performance 
a must. Possibly 2 to 3 weeks work. 
Apply in person between 1 & 3 P.M. 

Ask for Barbara.
BOOKLET BINDING

2212 W. 16th St. Broadview
345-0110

rest.
• Waitresses 

PICCADILLY 
RESTAURANT

20 E. First Street 
Hinsdale 
654-9494

POTRZEBNA doświadczona fryzjerka 
na soboty. Zgłaszać się osobiście: 
1153 N. Ashland. Chicago.

WANTED SEAMSTRESS
Must have experience in factory. Will 
be sewing samples with special de­
tails. Must speak English.

951-8240 from 9—5 P.M. 
348-8173 after 5 p.m.

Potrzebna 
Sekretarka

Zgłaszać się Osobiście. W godzinach 
od 10 rano do 1:00 w południe. Do: 

DAILY MAID
2546 N. SAWYER AVE.

Praca Męska
MALARZ 

z 5-letnia praktyką 
do malowania wewnątrz i zewnątrz 
budynków. Musi mówić po angielsku. 
Dobra zapłata.

271-3490 
Pytać o Linda

CHICAGO
WIRE PRODUCT MFG.

Needs a set-up man experienced in 
punch-press and brake-press. 

For 1st and 2nd shift.
______ 281-0800 for interview._______ 

POTRZEBNI 
OPERATORZY MASZYN 

Tokarze z pewnym doświadczeniem 
w USA. Potrzebne własne narzędzia.

Zgłaszać się osobiście:
EMCO INDUSTRIES 

4956 W. Division St. 
Chicago, Dl.

MACHINE 
MAINTENANCE

Must be experienced set-up with 
liquid filling and capping equip­
ment; Recina Cappers — Filla- 
matic. Fillers apprentice. Gen­
eral plant operations. Growth 
oriented cosmetic and hair care 
company. Earning commensur- 
ates with ability.

For interview reply 
to Department SSM

DENA CORP.
850 Nicolas Blvd. 
Elk Grove Village 

593-3041

★ Poszukuje Garażu
POSZUKUJE garażu w okolicy Foster 
i Nagle. Tel.: 867-7649.

★ Interesy
PRZEZ WŁAŚCICIELA 

Murowany sklep plus 6 pokojowe 
mieszkanie na górze. Pełen basement. 
Garaż. Bardzo dobrze utrzymany. 
Okolica Western i Augusta Blvd. 
_____________ 486-0684_____________

TAWERNA 
I MIESZKANIA

Prosperujący Interes, 
istniejący przez 40 lat., 

6400 W. - 4000 N.
286-6112

jt Futra
SPRZEDAJEMY 

ODZIEŻ SKÓRZANĄ 
Dla Pań i Panów 
także KOŻUCHY 

TANIO

FILIP LEATHER
2834 N. Laramie Tel.: 545-0999

PUNCH PRESS 
SETTER/OPERATORS

We have immediate openings for Automatic Punch Press Setter/Operators. 

Qualified candidates should have 2-4 years setting and operating ex­
perience on automatic punch presses with progressive dies. Presses 
range from 30-150 tons. Transfer press experience a plus.

We offer a good starting salary and complete benefit package. Please 
apply in person at:

STEWART-WARNER CORPORATION
1826 W. DIVERSEY PARKWAY 

Chicago, IL 60614 
No Phone Calls Please 
equal Opportunity employer M/F

IMMEDIATE OPENINGS IN ONTARIO, CANADA!

JOURNEYPERSON MACHINISTS
Must be able to perform all required set-ups to close tolerances. 
Qualified in Jig Grinding, Surface Grinding or Internal Grinding.
Current Rate—$14.514 per hour plus shift premiums. Plus the very best 
of a benefits package program.

APPLY OR WRITE PERSONNEL OFFICE 

AMERICAN CAN CANADA INC. 
5695 LEWIS AVENUE

Niagara Falls, Ontario, Canada L2G 3R9

★ Domy
PARAFIA ŚW. JACKA

2 piętrowy, murowany. 5 pokojowe 
mieszkania. Nowe dywany, płytki 
podł., okna, siding, murowana we­
randa. Ładny ogródek. Garaż. Wła­
ściciel mówi tylko po ang.
276-2899__________ Po 6 Wiecz.

PRZEZ WŁAŚCICIELA
2 rodzinny dom. Wykończony, 

basement. Archer - Kedzie.
Tel.: 376-1974

2700 N. SACRAMENTO
Logan Square Comer bldg. 13 units, 
newer roof, boiler, CB’s etc..

Partners want to Liquidate 
$205,000 ASK FOR BOB
RE/MAX—METRO________ 282-7880

8 UUNITS $152,000
8x1 bedroom with hardwood floors 
in attractive Avondale neighborhood. 

3400 N. - 3600 W.
Clean well kept building with gross 
income of 32 K, nett, of 17 k.

Contact Peter Haack
C—21 BOTERO REALTY

472-4477

SURBURBAN LIVING 
IN THE CITY

4 units on large double size lot with 
beautiful backyard and garden. New 
GE-c.b. New hot water tank (1,5 years) 
roof (years).
3400 N. — 3600 W $ 109,900.

Contact Peter Haack
C—21 BOTERO REALTY 472-4477

Pożerajcie tych, którzy ogłaszają 
się w “Dzienniku Związkowym”.

★ Do Wynajęcia
FOSTER & PULASKI

3-Room Garden Apartment near 
parks and transportation. All util’s, 
except elec. $300 a month.
____________ 736-8560_____________  

5 POKOI, umeblowanych na parterze 
od 1 października Helenowo. 486-7931. 
CICERO—Montrose. 3 Rooms.Tel.: 
235-1269._________________________

JEFFERSON PARK
Lovely 2 BR apt for Oct. 1, 3rd flr 
of lux elevator bldg., incl. ht, 1 blk 
to shops, el, and bus term. To see,

Ken, 725-4363; for info only 
CARRIAGE TRADE REALTY 

583-5651 (weekdays)

CZWÓRKA do wynajęcia. Tel. 384-8549 
4 ROOM apartment, heated, stove, 
refr. Couple preferred. Tel. 763-3117

3635 W. 55TH STREET
Nowoczesne mieszkanie. 3 sypialnie, 
1 łazienka, klimatyzacja. Także 
mieszkanie. “Garden apartment”. 
Ogrzewane.

Dzwonić: 585-9852

★ Przeprowadzki
PRZEPROWADZKI vanem. 489-1667.

it Usługi
NAPRAWIAM samochody u siebie 
lub u ciebie — 286-6682.

HYDRAULIK
Wykonuje wszystkie roboty szybko i 
solidnie. Na każdą prącę pełna gwa­
rancja.
___________252-0030___________
JAN & RYSZARD wykonują remonty 
wewnątrz zewnątrz. Nowe dachy, ryn­
ny, obijamy okna aluminium. 286-0864 
276-4725.

★ Naprawa TV
NAPRAWA telewizorów V.C.R., w 
waszym mieszkaniu. Gwarancja. A. 
Gil 966-5831.______________________

VIDEO
SERVICE CENTER 

Naprawa telewizorów i VCR u was w 
domu lub w warsztacie.

228-1400

it Kontraktorzy
Malowanie, Peciowanie, 

prace stolarskie, ciesielskie, murar­
skie, betonowe dachy, werandy, base- 
menty.

Prace gwarantowana. 
Ubezpieczeni, firma licencjonowana. 

278-6703 lub 384-4660

DACHY - FUGOWANIE 
OBICIA ALUMINIOWE 
- RYNNY - BETON - 

OKNA SZTORMOWE 
WSZELKIE PRZERÓBKI 

Darmo Kosztorysy—Polska Firma 
Ubezpieczona i Pod Bondem 

100% Gwarancja 
HENRY SEJDAK, Wlaśc.

H & S HOME 
■MPROVEMEWNT CO.

891-5959 • Domowy: 775-6644

SYBARIS HOTEL 
3350 Milwaukee—Northbrook 

Needs full time head house­
keeper, also housekeeping staff. 
$4.50 per hour. Apply in person.

WINDOW INSTALLERS
Year round work. Must have own 
transportation and tools. Quality pay. 
Must speak English. One of Chicago- 
land’s largest window contractors. 
Call 725-6340 between 9-3 Days—Larry 
or Rusty.

TO OUR ADVERTISERS
DEADLINE FOR WEEK-END EDITION 

IS WEDNESDAY 4 P.M.
MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS 
ARE PAYABLE IN ADVANCE 

Unless Other Terms Are Established With
POLISH DAILY ZGODA

DO NASZYCH KLIENTÓW
OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 

PRZYJMUJE SIE W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 
FON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

• Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z
• DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM
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Senatorzy: Percy i Dixon 
Nie Dopuścili Do Głosowania 
Nad Propozycją Zmian w Finansowaniu 

Dróg Stanowych
W ubiegły czwartek, obaj senatorzy 

z Illinois, republikanin, Charles Per­
cy i demokrata, Alan Dixon, wy­
korzystując legalny środek procedu­
ry parlamentarnej zwany “obstruk­
cją parlamentarną” czyli “filibuster” 
doprowadzili do tego, że Senat zmu­
szony był odłożyć głosowanie nad 
propozycją ustawy, jak twierdzili se­
natorowie z Illinois, bardzo krzyw­
dzącej nasz stan.

Przez ponad trzy godziny, zgodnie, 
obaj senatorowie wygłaszali przemó­
wienia na różne tematy, począwszy 
od opowieści o popularnych restaura­
cjach sprzedających kury, aż po 
sprawy związane z trudnościami po­
ruszania się po niektórych drogach 
w Illinois.

Dopiero na wniosek przywódcy 
większości w senacie sen. Howarda 
Bakera, Senat zgodził się na to, aby 
głosowanie na temat kontrowersyjnej 
ustawy odłożyć na później (najpraw­
dopodobniej na dzisiaj) i przystąpić 
do rozpatrywania innych spraw prze­
widzianych agendą senacką.

Senatorowie z Illinois przeciwni by­
li propozycji ustawy zmieniającej do­
tychczasowy sposób przydzielania 
funduszy federalnych na utrzymanie 
i budowę dróg stanowych.

W propozycji, której głównym auto­
rem był sen. Lloyd Bensten z Tek­
sasu, zmieniono formułę stosowaną 
przy obliczaniu subwencji dla po­
szczególnych stanów w taki sposób, 
że 11 stanów łącznie z Teksasem 
otrzymałoby znacznie więcej niż do­
tychczas pieniędzy, natomiast stany 
Illinois i Kalifornia straciłyby spore 
sumy. Obliczano, że stosując nową 
formulę Illinois w roku 1984 straci­
łoby $30 min, a w roku następnym 
$27 min.

Senatorowie z Illinois proponują 
nieco inne rozwiązania tej sprawy. 
Sugerują bowiem, aby każdy ze sta­
nów miał prawo zadecydować na 
podstawie której dwóch formuł, sta­
rej czy nowej, obliczać będzie swe 
sybsydia federalne. Propozycje te 
przedłożyli w formie poprawki do pro­
ponowanej ustawy.

Zapowiedz Dalszej “Wojny”
w Radzie

Z dobrze poinformowanych źródeł, 
zbliżonych do większości w Radzie 
Miejskiej, dowiedziano się, że już nie­
długo “wojna” dotycząca przyznawa­
nia kontraktów na wykonanie różnych 
zleceń dla miasta, jeszcze bardziej 
się spotęguję, ponieważ aldermani z 
większości mają zamiar, zatwierdza­
jąc budżet miejski na następny rok, 
dołączyć do niego odpowiednie po­
prawki dotyczące przyznawania kon­
traktów.

Zgodnie z prawem do 15 listopada

Kong. Paul Simon 
w Siedzibie Związku 

Narodowego Polskiego
W piątek po południu w siedzibie 

Związku Narodowego Polskiego złożył 
wizytę kong. Paul Simon, demokra­
tyczny kandydat na stanowisko sena­
tora z Illinois. Kong Simonowi to­
warzyszył aiderman 41 wardy i prezes 
Wydziału Stanowego Kongresu Polonii 
Amerykańskie, Roman Pucinski.

Po krótkim spotkaniu z członkami 
Zarządu Centralnego ZNP z prezesm 
Alojzym Mazewskim na czele, gość 
spotkał się z pracownikami biur związ­
kowych, redakcji i drukarni Dziennika 
Związkowego.

Gościa przedstawił zebranym prezes 
Mazewski podkreślając, że ważnym 
jest, aby wyborcy, którzy będą gloso­
wać w nadchodzących wyborach poz­
nali kandydatów, a tym samym mogli 
wybrać którzy ich zdaniem najlepiej 
wywiążą się z powierzonego im zada­
nia. “To jest właśnie celem wizyty 
kong. Simona — stwierdził prezes 
Mazewski — apelując do wszystkich 
o rejestrowanie się i głosowanie w 
wyborach.

Kong. Simon dziękował za serdecz­
ne przyjęcie. Przypomniał, że jest 
członkiem Związku Narodowego Pol­
skiego i od lat współpracuje z Polo­
nią. Podziwia odwagę Polaków wal­
czących o swe prawa w Polsce, chciał- 
by pomóc tym wszystkim, którzy 
przybyli tutaj.

Kongresam odpowiedział na kilka 
pytań zadanych przez zebranych. Aid. 
Pucinski apelował o głosowanie na 
kong. Simon twierdząc, że zasługuje 
na poparcie społeczeństwa, jest bardzo 
pracowity i oddany sprawie.

Później, po osobistym spotkaniu z 
wieloma uczestnikami, pracowni­
kami biur związkowych, kong. Simon 
zwiedził drukarnię i redakcję “Dzien­
nika” oprowadzany przez redaktora 
naczelnego Jana Krawca.

Miejskiej
mayor Washington zobowiązany jest 
przedłożyć Radzie Miejskiej do za­
twierdzenia preliminarz budżetowy 
na następny rok. Budżet musi być 
zatwierdzony nie później niż do połowy 
grudnia, aby mógł obowiązywać od 
pierwszych dni stycznia następnego 
roku.

Zapowiedziano już teraz, że pre­
liminarz budżetowy opiewający na 
wydatki przekraczające sumę $1.9 mi­
liarda, przedstawi mayor o miesiąc 
wcześniej, czyli 15 października.

Jak informują wtajemniczeni, al- 
dermani należący do większości za­
nim zatwierdzą wspomniany budżet 
mają zamiar dołączyć do niego wa­
runki dotyczące procedury przyzna­
wania kontraktów firmom. Nie ma 
oczywiście jeszcze żadnych szczegó­
łów, ale przypuszcza się, że chodzić 
będzie o wpływ aldermanów na przy­
znawane kontrakty.

Natychmiast po otrzymaniu wiado­
mości o planach większości, rzecznik 
biura mayora oświadczył, że mayor 
nigdy do czegoś takiego nie dopuści 
i najprawdopodobniej złoży weto prze­
ciw ewentualnym poprawkom.

Obie strony doskonale zdają sobie 
sprawę z tego, że jeśli budżet nie zo­
stanie zatwierdzony w terminie, mia­
sto nie będzie mogło dalej funkcjono­
wać, bo po prostu nie będzie miało 
na to pieniędzy. Wstrzymane zostaną 
wszystkie usługi świadczone mie­
szkańcom, łącznie ze zbieraniem śmie­
ci, czyszczaniem ulic itp. — oczywi­
ście, jeśli do połowy grudnia, nie 
zostanie zatwierdzony nowy budżet.

Nie wykluczono jednak, że dojdzie 
do pewnego kompromisu jeśli chodzi 
o przyznawanie kontraktów miejskich 
w sprawach takich, jak budowa lot­
niska O’Hare, czy też inne projekty 
miejskie, które obecnie są zagrożone, 
ponieważ ani mayor nie ma zamiaru 
wycofać swego weta, ani aldermani 
większości, nie chcą zgodzić się na 
to, aby nie mieli nic do powiedzenia 
odnośnie kontraktów przyznawanych 
przez administrację bez uprzedniego 
ogłoszenia przetargu.

Jak informowaliśmy wcześniej, jest 
możliwość, że dojdzie do porozumie­
nia, szczególnie na podstawie propo­
zycji złożonej przez aid. Obermana.

Rozmowy w tej sprawie nadal trwa­
ją. Trzeba dodać, że aby móc obalić 
weto mayora—do czego Rada Miej­
ska ma pełne prawo, potrzeba 35 gło­
sów. Większość, niestety, taką ilością 
głosów nie dysponuje, stąd trudności 
w rozwiązaniu kontrowersji.

MANILA, FILIPINY. — Specjalny oddział kobiet-policjantek, 
przeszkolony w opanowywaniu tłumów, zagradza drogę de­
monstrującym tu 13 września kobietom. (UPI)

ENDICOTT, N.Y. — Lisa Tomik, w stroju tygrysa-maskotki 
szkoły średniej tego miasteczka, pozdrawia tłumy z trybuny, 
na której wręczyła prezydentowi Reaganowi kurtkę z emble­
matem szkolnym. (UPI)

Spotkanie Sen. Percy’ego 
z Chicagowską Polonią 
Sen. Frank Markowski Specjalnie Przybył 

Na Spotkanie
W ubiegły piątek, dr. Dennis Voss 

—prezes dwóch chicagowskich ban­
ków, znany filantrop i komisarz Dy­
stryktu Sanitarnego — ubiegający się 
o ponowny wybór na to stanowisko, 
Michael Kobeliński — wiceprezes ban­
ku Parkway i prezes Fundacji Koper­
nikowskiej, brąz Louis Kasper prze­
wodniczący partii republikańskiej w 
Chicago, w salach restauracji Robert 
& Allen’s przy Diversey, urządzili 
specjalne przyjęcie koktajlowe na 
cześć senatora ze stanu Illinois Char- 
le Percy’ego, w którym wzięło udział 
ponad 400 osób ze środowisk polonij­
nych.

Specjalnie na to spotkanie przybył 
z Washingtonu senator republikański 
z Alaski, Frank Murkowski. Senator 
Murkowski jest polskiego pochodze­
nia, a co najważniejsze, bardzo się 
szczyci tym pochodzeniem, wspomi­
nając często swój udział w paradzie 
3-Majowej w Chicago przed kilkoma 
laty.

Było to spotkanie serdecznie i bez­
pośrednie. W bardzo krótkiej części 
oficjalnej, prpwadzonej przez prze­
wodniczącego Republikanów Louisa 
Kaspera, główne przemówienie, wy­
głosił sen. Murkowski, który podkre­
ślał pozytywną pracę sen. Percy w 
Senacie Stanów Zjednoczonych, szcze­
gólnie zaś w jednym z najbardziej 
wpływowych komitetów senackich, 
którego też jest członkiem, komitetu 
spraw zagranicznych.

Senator Murkowski podzieli się z 
zebranymi swymi wspomnieniami z 
historycznego spotkania na Alasce, w 
tym roku, pomiędzy prezydentem Sta­
nów Zjednoczonych Ronaldem Rea­
ganem a Ojcem Świętym Janem Pa­
włem II. Spotkanie to nastąpiło 2 
maja br.

Prezes Kongresu Polonii Amery-

Zidentyfikowano 
Ofiary Katastrofy

Pilot samolotu wykonanego przez 
amatora, który rozbił się na zachód 
od Elgin, został zidentyfikowany jako 
Ronald L. Bucciarelli, 37, z Hoffman 
Estate.

Nadal trwają poszukiwania 3 zagi­
nionych mężczyzn, którzy lecieli sa­
molotem zaginionym w Montana. Sa­
molot zaginął w piątek podczas pró­
by lądowania na lotnisku Missoula. 
Pilot stracił radiowy kontakt z lot­
niskiem po podaniu wiadomości o 
oblodzeniu samolotu.

Zaginionymi są Mark Czyzewicz, pi­
lot wysokiej klasy i dwaj pasażero­
wie : Cliff Salter i Fred Horsman.

“10” Dla Demokratów 
“8” Dla Republikanów

W specjalnym losowaniu przepro­
wadzonym w biurze klerka powiato­
wego Stanleya Kuspera Jr. republi­
kanie wylosowali pierwszą pozycję na 
balocie wyborczym natomiast demo­
kraci drugą.

Oznacza to, że znów demokraci bę­
dą mogli prowadzić swą kampanię 
apelując do wyborców o “przekłucie” 
pozycji numer 10 — czyli “głosujcie 
na dziesiątkę”.

Republikanie otrzymali pozycję nu­
mer osiem. Jednym słowem osoby, 
które będą chciały głosować wyłącznie 
na kandydatów jednej partii, będą 
miały do wyboru albo ósemkę, albo 
dziesiątkę.

Obława Na
2 Siedliska Hazardu

Czterech mężczyzn zostało areszto­
wanych podczas niedzielnej obławy 
na dwa miejsca będące punktami 
przyjmowania zakładów sportowych.

Obława na 1915 i 1925 N. Harlem 
Ave. pozwoliła policja skonfiskować 
zapis przyjmowanych zakładów na $1 
milion i $6,000 w gótówce. 

kańskiej i Związku Narodowego Pol­
skiego mec Alojzy A. Mazewski, mó­
wiąc o współpracy z sen. Percy, pod­
kreślił szczere zainteresowanie Sena­
tora sprawami polskimi, chęć niesie­
nia pomocy w każdej sprawie, z jaką 
zwrócono się do sen. Percy. Prezes Ma­
lewski mówił o ważności posiadania 
przyjaciela w Senacie Stanów Zjed­
noczonych, podobnie, jak wyboru Pre­
zydenta, który nie boi się odważnie 
przeciwstawić trudnościom piętrzą­
cym się przed nim.

O tym, jak pomógł mu pozostać 
w Stanach Zjednoczonych, aby przy­
gotowywać amerykańską drużynę 
wioślarzy do nadchodzącej Olimpiady 
1984 r. mówił Paweł Podgórski.

Dziękował serdecznie za pomoc i 
stwierdził, że bez pomocy sen. Percy’­
ego nigdy nie mógłby tutaj pracować.

W spotkaniu wzięli też udział re­
publikańscy kandydaci na wiele urzę­
dów. Dr. Dennis Voss apelując o po- 
pracie ponownego wyboru sen. Percy, 
zwrócił uwagę na to, że do Dystryktu 
Sanitarnego, oprócz niego kandydują 
jeszcze kandydaci republikańscy, któ­
rych powinno się poprzeć. Apelował 
o poparcie jego kandydatury na stano­
wisko Komisarza tego Dystryktu.

Senator Percy dziękując za ser­
deczne przyjęcie poruszył szereg bar­
dzo istotnych spraw związanych ze 
swą pracą ustawodawcy. Zwrócił 
uwagę na zasadnicze różnice poglą­
dów dzielące jego i jego oponenta. 
Senator Percy wymienił kilka zasad­
niczych różnic, między innymi przy­
pomniał, że w większości on sam 
popierał stanowisko Prezydenta, gło­
sując za ustawami popieranymi przez 
prezydenta, gdy w odróżnieniu, jego 
kontrkandydat glosował prawie zaw­
sze przeciw tym ustawom.

Sen. Percy wyraził swój podziw 
dla męstwa i wytrwałości Polaków, 
którzy mimo tak olbrzymich trudno­
ści w swym kraju, nadal walczą o 
uniezależnienie się od obcych wpły­
wów. Mówca podkreślił również jak 
bardzo ceni Amerykanów polskiego 
pochodzenia, szczególnie za ich pra­
cowitość i ambicje, za to, że swą 
pracowitością udowodnili, iż można 
się dorobić, można dostatnio żyć, nie 
licząc na pomoc rządową.

Aresztowani Za Rabunek 
i Morderstwo

Dwóch mężczyzn zostało aresztowa­
nych za rabunek i zabójstwo 66-o let­
niego John’a Broughton, właściciela 
sklepu z rowerami przy 6441 S. Cot­
tage Grove Ave.

Świadek wydarzenia powiedział, że 
jeden z rabusiów przewrócił Brough­
ton na podłogę i strzelił w jego pierś, 
wydzierając później z jego kieszeni 
około $600 do $1,000. Obaj uciekli ze 
sklepu rowerowego, ale później zo­
stali złapani przy 4339 W. Cermak Rd.

Policja zidentyfikował ich jako Odell 
Brown, 27 i Roosevelt Lucas, 29.

Rozbicie Ciężarówki
Ellis Bamer, kierowca ciężarówki 

z przyczepą jadący w kierunku Wis­
consin po Int. Hwy. 94, został popa­
rzony w wyniku najechania cięża­
rówki na drewniany most. Most znaj­
dujący się jedną milę na południe od 
granicy z Wisconsin był zamknięty 
z powodu przeprowadzanych napraw. 
Bamer, 53, z Paris Tex. z poparzoną 
głową i klatką piersiową został prze­
wieziony do St. Therese Hospital w 
Waukegan. Theresa Stebbs, strażak 
z Newport Township również w tym 
szpitala otrzymała pomoc medyczną 
ponieważ doznała zatrucia dymem.

LOTTO
W sobotnim ciągnieniu Loterii;

Stanowej w grze “Lotto” padły 
następujące numery: 

03,04,20,25,34,43

Agenci FBI Zabrali 
Dokumenty z Biura Szeryfa 

Dalsze Dochodzenia w Sprawie Nocnych Klubów 
i Prostytucji

W ostatni czwartek, agenci FBI 
na podstawie nakazu wydanego przez 
Federalną Wielką Ławę Przysięgłych 
zabrali z biura szeryfa wszystkie do­
kumenty odnoszące się do specjalne­
go oddziału przy tym biurze, który 
zajmuje się zwalczaniem prostytucji 
i gamblerstwa na terenie powiatu. 
Skonfiskowane dokumenty wywiezio­
no w 15 kartonach, do wglądu La­
wy Przysięgłych.

Wielka Ława Przysięgłych prowa­
dzi bowiem dochodzenie mające wy­
kazać, czy prawdą jest, jakoby wła­
dze policyjne i policjanci biura sze­
ryfa mieli powiązania ze światem 
podziemnym oraz w zamian za ła­
pówki faworyzowali lokale, w któ­
rych występują gołe tancerki, lub te, 
które podejrzane są o to, że upra­
wia się w nich prostytucję.

Jak wiadomo od 1980 r. władze fe­
deralne prowadziły śledztwo przeciw 
wymienionym klubom. Śledztwo no­
szące kryptonim “Operation Safe Bet” 
zakończono w sierpniu, ponieważ gro­
ziło, że tajemnica dochodzeń zostanie 
zdradzona.

Ostatnie posunięcie władz federal­
nych sugeruje, że prokuratura ma 
zamiar bardziej szczegółowo zbadać 
wszystkie dokumenty biura szeryfa, 
aby stwierdzić w jaki sposób i z jaką 
częstotliwością przeprowadzano kon­
trolę w nocnych klubach znajdują­
cych się poza kontrolą władz poszcze­
gólnych miejscowości, czyli podlega­

jących policjantom szeryfa. Z wielu 
bowiem źródeł otrzymano informacje 
o tym, że zarówno policjanci miej­
scowości, w których te kluby opero­
wały, jak też policjanci szeryfa otrzy­
mywali łapówki.

Są nawet podejrzenia, iż zanim 
przeprowadzono rewizje klubów, za­
wiadamiano o niej właściciela, lub 
przeprowadzano rewizje w godzinach 
najmniejszego ruchu, tym samym 
wykluczając ewentualność wykrycia 
jakiejkolwiek nielegalnej działalno­
ści.

Nie wyklucza się, że w wyniku 
informacji zaczerpniętych ze skonfi­
skowanych dokumentów, niektórzy 
policjanci szeryfa oraz policjanci 
miejscowości, w których znajdują się 
śledzone kluby nocne, zostaną we­
zwani do złożenia zeznań przed Ławą 
Przysięgłych.

Sierżant Bruce Frasch, który odpo­
wiedzialny jest za specjalny oddział 
biura szeryfa zajmujący się zwalcza­
niem prostytucji i hazardu powie­
dział, że od stycznia 1982 r. prze­
prowadzono szereg rewizji i areszto­
wano 219 osób, podejrzanych o upra­
wianie lub popieranie prostytucji. 
Dzięki akcji oddziału, doprowadzono 
do tego, że zostały zamknięte 34 
lokale “masaży”, 9 nocnych klubów, 
w których tańczyły nagie tancerki, 
oraz 5 księgami, gdzie sprzedawano 
tzw. książki dla dorosłych.

Melrose Park Stara Się 
o Przyłączenie Toru Wyścigowego

Miasteczka graniczące z torem wy­
ścigowym w Maywood Park, od da­
wna starały się o włączenie tego 
toru do swoich granic. Każde zdaje 
sobie sprawę, że przejęcie kontroli 
nad torem wyścigowym w Maywood 
zapewni mu kilkaset tysięcy roczne­
go dochodu.

W ubiegłym miesiącu Melrose 
Park złożyło w sądzie okręgowym 
powiatu Cook, pozew domagający się 
poddania pod głosowanie, 6-go listo­
pada, kwestii czy Melrose Park po­
winno włączyć do swoich granic te­
rytorialnych około 16.5 akrów ziemi 
położonej w bezpośrednim sąsiedz­
twie torów. Inne miejscowości widzą 
w żądaniu Melrose Park próbę oto­
czenia Maywood Park ulicami First 
i North Ave. Prawnik reprezentują­
cy Melrose Park, zaprzecza jakoby 
miasteczko miało tego typu zamiary, 
natomiast władze reprezentujące tor 
wyścigowy twierdzą, że żadne z miast 
takiego zamiaru nie zrealizuje ponie­
waż prawo zabrania, żeby ziemię 
można było dołączyć do terenów ja­
kiejś miejscowości wbrew woli jej 
właściciela.

Od czterech lat miejscowości sąsia­
dujące z Maywood Park próbowały 
zagarnąć teren torów wyścigowych 
dla siebie. Ponad 30 lat temu Ri­
ver Grove uzyskało dostęp do North 
Ave., pomiędzy First i Fifth Ave., 
otrzymując w ten sposób granicę z 
torami. River Forest w 1981 roku, 
próbowało uzyskać dostęp do terenów 
wyścigowych poprzez przyłączenie 
do granic tej miejscowości terenów 
przeznaczonych pod zabudowę han­
dlową na południowym wschodzie od

skrzyżowania First i North Ave., ale 
próba ta nie powiodła się.

W roku 1979 Melrose Park oznaj­
miło, że nie będzie dłużej oferowało 
protekcji straży pożarnej terenom 
torów wyścigowych, ale to z kolei 
byłoby sprzeczne z prawem mówią­
cym o konieczności pomocy w wy­
padku nagłej potrzeby, pomocy jaką 
miasteczka muszą wzajemnie sobie 
oferować.

Michał Fultz, zarządca Maywood 
Park Trotting Association, zajmują­
cy się wynajmowaniem torów wy­
ścigowych powiedział, że nie wierzy, 
aby Melrose Park odniosło sukces 
w swoich próbach przyłączenia May­
wood. Prawo stanu Illinois mówi, że 
miejscowość może otrzymać pozwo­
lenie na przyłączenie terenów wbrew 
woli ich właściciela tylko wtedy, je­
śli ta miejscowość otacza ziemię ze 
wszystkich stron i jeśli tereny są 
mniejsze niż 60 akrów. Tory wyści­
gowe razem z parkingami mają 65 
akrów powierzchni. “Walczyliśmy 
poprzednio i dalej będzie walczyć 
o nie przyłączenie Maywood Park do 
jakiejkolwiek miejscowości” — po­
wiedział Fultz.

Jeżeli Melrose Park zagarnie May­
wood, wówczas stworzy przykład dla 
innych miejscowości mających tory 
wyścigowe i ustali podatek od wstę­
pu wynoszący 15 centów od jednej 
osoby. Taki podatek przyniesie $135,000 
rocznego dochodu. Poza tym May­
wood Park prawdopodobnie otrzyma 
10% podatek od własności, narzuco­
ny im od podatków obowiązujących 
w Melrose Park.

Sprawa Odszkodowania 
Rodziny Ofiary Samolotu DC-10

W sądzie federalnym, po raz pierw­
szy, toczyła się sprawa o przyznanie 
odszkodowania za obrażenia ponie­
sione w wyniku przerażenia strachem 
przed śmiercią.

Sprawa była wniesiona przez ro­
dziców i brata Debry Moruzi, jednej 
z ofiar katastrofy samolotowej, która 
w maju 1979 roku miała miejsce na 
lotnisku O’Hare. W wyniku tej kata­
strofy straciło życie 271 osób i każda 
z rodzin ofiar wypadku występowała 
o odszkodowanie za stratę spowodo­
waną utratą bliskich sobie osób.

Lillian i Richard Moruzi, oraz brat 
Debry, Michael, wystąpili o otrzyma­
nie $800,000 odszkodowania i w tę 
kwotę była włączona rekompensata 
za nieokreślone uszkodzenia jakich 
ofiara doznała przed śmiercią; będące 
następstwem terroru.

Zanim ława, złożona z pięciu męż­
czyzn i trzech kobiet ogłosiła werdykt 
przyznając rodzinie $275,000 odszko­
dowania za stratę bliskiej osoby, od­
rzucając kwestię odszkodowania za 
cierpienia, przesłuchano ekspertów.

Dr. John C. Duffy, psychiatra bę­
dący świadkiem oskarżenia, powie­
dział, że na pewno wszyscy pasażero­
wie. którzy byli obecni na pokładzie 

tego samolotu, przeżyli moment grozy 
przed jego rozbiciem. Groza mogła 
spowodować szok i inne objawy takie 
jak: przyspieszone bicie serca, wzmo­
żone pocenie się, brak kontroli nad 
stolcem i rozszerzenie źrenic.

Edward Wolpert, psychiatra zezna­
jący w imieniu obrony, powiedział, 
że objawy przerażenia były spowodo­
wane stresem a nie związane z uszko­
dzeniami fizycznymi, gdyż 31 sekund 
było zbyt krótkim czasem, żeby tego 
typu obrażenia mógł ktokolwiek od­
nieść.

Philip Corboy, adwokat rodziny, po­
wiedział, że Moruzi nie byli rozcza­
rowani wyrokiem sądowym. Żadne 
pieniądze nie mogą stanowić rekom­
pensaty za życie ich córki, poza tym 
“uwierzyli, że sąd wierzył, iż ich 
córka nie cierpiała!’

Punktualność Pociągów
Jeffrey Ladd, odpowiedzialny za 

obsługę pociągów Northeast Illinois 
Railroad Corp, podał do wiadomo­
ści, że ilość opóźnień stanowiąca mniej 
niż 5%,z 14.690 kursujących na trasie 
pociągów wynosiła w lipcu więcej niż 
6 minut.


